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ODORI. 


„Pertraktacje władz z łobuzami narazić mogą na szwank majestat Rzeczpospolitej“ 


ChSCESU Muskie u we aE 


Banda studentów endeckich zdemolowała żydow- 
skie gimnazjum, dom akademicki i redakcje „Chwili“ 


Endecia „pomogla min. Zaleskiemu w Lidze 


Warszawski koresp. 
skiego (SB.) telefonuje: 


Z różnych stron. zarówno pry-, dowskiego 


watnych, jak i ze źródeł urzędo- 
wych otrzymujemy obszerne oświad 


czenią i szczegóły godnych pożaio- 


wasia zajść + EKSCESÓW ANTY- 
ŻYDOWSKICH WE LWOWIE. 

W onegdajszym numerze endec- 
kiego dziennika „Lwowski Kurjer 
Poranny“ ukazała się wiadomość, o 
której nie donosiło żadne z innych 
sześciu pism lwowskich, a opisują- 
ce że dzieci z gimnazjum żydow- 
skiego przy ul. Zygmuntowskiej 

OBRZUCAŁY KAMIENIAMI, 
przechodzącą tąmtendy w niedzielę 
procesję, Ta wiadomość DZIENNI- 
KA ENDECKIEGO byłą uporczy- 
wie kolportowana na uniwersytecie 
i na politechnice wśród endęckich 
KORPORANTÓW, którzy udali 
się popołudniu najpierw do wspom 
nianego gmachu w liczbie około 400 
OSÓB, 

Gimnazjum zostało KOMPLET- 
NIE ZDEMOLOWANE, ławki po- 
łamane, nawet kurki od rur gazo- 
wych i wodociągów pourywane, po 
wykręcano również klamki u drzwi 
Policją zjawiła się dopiero na miej 
scu po upływie pół godziny, De- 
monstranci podzielili się następnie 
ną dwie grupy, z których jedna po 
szłą pod żydowski dom akademic- 
ki i w nim poczyniła SPUSTOSZE- 
NIA takie same jak w gimnazjum 
przy ul. Zygmuntowskiej, 


od 1 czerwca 1929 r. 
10 czerwca r. b. 


tosu Pol-j 


(TELL R E SEE 
| ELEKTROWNIA ŁóDZKA 


podaje ćo wiadomości PP. Odbiorców energji elektrycznej 
ograniczniki, iż ostateczny termin uregulowania nale- 
żności za rachunki Il-go kwartału (różowe), to jest za czas 
do I września 1929 r. 


Druga część demonstrantów u- 
dała się pod gmach dzienniką ży- 
„Chwili*, wpadła do re- 
dakcji i drukarni i ZNISZCZYŁA U 
RZĄDZENIA. Linotypy į maszyna 
rotacyjna uszkodzona została w tąk 
złośliwy sposób, że drukowaniej 
pisma jest przynajmniej na dwa ty- 
godnie NIEMOŻLIWE. 

„Chwile“ drukuje się obecnie w 
zmniejszonym formacie w trzech 
drukąrniach lwowskich. Wydawcy 
tego dzienniką oceniają szkody ną 
100 tys. zł. 


dzem Rokickim, który prowadził 
niedzielną procesję, Na zapytanie, 
czy ks. Rokicki zauważył jakiekol- 
wiek wystąpienia uczenic gimna- 
zjum żydowskiego, odpowiedzigł, że 
NIC NIE WIDZIAŁ, że procesja 
miała przebieś zupełnie spokojny, 
jedynie w chwili, kiedy  mijała 


skiej rozlegi się DZWONEK, SY- 
GNALIZUJĄCY PAUZĘ, pomię- 
dzy lekcjami, a następnie zwykłą 
wrzawą dzieci podczas przerwy lek 
cyjnej. Ks, Rokickł doprowadził pro 
cesję i 


zk 


I% 
Udało nam się uzyskać telefonicz- 


kiesłychana prowokacja Niemców cieszyńskich 


potknęła się o.. złamaną nogę 


CIESZYN, 4.6, (Tel, wł.) Oneg-] two i doszła do nieoczekiwanego i 
daj w Cieszynie nieznani sprąwcy| sensacyjnego wyniku, 
uszkodzili pomnik Schuberta, z któj Oto do szpitala krajowego w Cie 
rego strącono popiersie, TEAKE DAEA PEREN 


Niemcy cieszyńscy podnieśli z ej Marszałek Daszyński 


go powodu głośne larum o sproła i 
nowanie pomnika narodowego pie- |powrócił do Warszawy 
Warszawski koresp. „Głosu Pol- 


śniarza niemieckiego, pomawiając o 
objaw tego dzikiego wandalizmu] skiego" (S.B.) telefonuje: 
studentów cieszyńskiej wyższej szko| Wczoraj powrócił do Warszawy 
ły gospodarstwa wiejskiego, po dłuższym pobycie zagranicą 
marszałek sejmu p. Ignacy Daszyń- 
Policją cieszyńska wszczęła śledzi ski, 


X ograniczenie inwestycyi 


w ministerstwie 
komunikacji 
Warszawski koresp. „Głosu 


Polskiego“ (S.B.) telefonuje: 
Ministerstwo komunikacji posta- 


na 


upływa dnia 


ną rozmowę z proboszczem księ-j 


gimnazjum przy ul. Zyśmuntow-; NIA wyrostków akademickich. 


nabożeństwo do końca i| 


Niewpłacenie należności w terminie wyżej wskazanym 
pociągnie za sobą skutki zerwania umowy zawartej na dostawę 
energji elektrycznej, oraz przerwę w dostawie prądu, bez uprzed- 
niego o tem zawiadomienia, 

W celu uniknięcia ścisku przy płaceniu w ostatecznym 
terminie, uprasza się 0 wcześniejsze regulowanie należności. 

Przy płaceniu należności bezwzgiędnie 
przedstawić zapłacony rachunek różowy 
za I-szy Kwartał 1929 rokHu. 


Dyrekcja 
q tádzkiege jetiżnsteś Elektrycznego Spółka Akcyjna. 
SI RZ PD ZSZ WAY AE WIE TE PAZEZROWCWI E WZA OBANAW DEER, 


nowiło w związku z ogólną sytuacją 
gospodarczą kraju i koniecznością 
ograniczenia, inwestycyj skarbo- 
wych skreślić część wydatków in- 
westycyjnych w sumie 76 miljonów 
złotych. 

Skreślone nwióstycje to głównie 


sumy przeznaczone ną gmachy i|% 
| mosty, natomiast budowa rozpoczę: | BA 
| tej linji kolejowej Bydgoszcz — Gdy|B 
gf | nia będzie prowadzona nadal, 


STWIERDZA Z NACISKIEM, że; jąc, że gwarantuje za spokój, jeżeli 
nic godnego uwagi podczas pro-; aresztowani zostaną wypuszczeni, 
cesji nie zaszło, Starostą Klotz odrzekł na to, że 
aa spokój on gwarantuje į wogóle mie- 
Wywody powyższe wskazują, iż | ma zamiaru rozmawiąć z delegata- 
informacje  endeckiego dziennika) mi, gdyż, jak się wyraził dosłownie: 
iwowskiego były WYSSANE Z „Wszelkie PERTRAKTACJE 
WŁADZ Z ŁOBUZAMI narazić 


PALCA į zamieszczone jedynie w 
celu bezkrytycznego PODBURZA-! mogą na szwank majestat Rzeczy- 
pospolitej“, 


Oczekujący przed starostwem stu 
denci dowiedziawszy się o wyniku 
rozmowy z kapitanem Klotzem po- 
częła wnośić okrzyki „Hańba!!!”, 
DEMONSTRUJĄC już nię przeciw 
ko żydom, lecz PRZECIWKO STA 
ROŚCIE. Oddział policji rozpędzii 
demonstrantów w ciągu kilku 
chwil, 


zt 

ts 
Charakterystyczne jest, że kiedy 
policja lwowska aresztowąła 40 de- 
monstrąntów po pół godzinie do 
starosty kapitana Klotza zgłosiła się 
delegacja akademików, oświądcza- 


LJ 
tki 
Do Lwowa na wiadomość o eks- 
cesąch udał się z Warszawy wice- 
minister spraw wewnętrznych pułk. 
Pieracki Dzień wczorajszy minął we 
Lwowie spokojnie. 
kę 


szynie zgłosił się Niemiec, Leopoid 
Hofbauer, urzędni! zakąłdów prze 
mysłowych „Silesia“ ze złamaną, Koło polityczne zwracają uwagę, 
nogą, jże zajście lwowskie były oczywistą 
Podczas indagowania go o okolicz; PROWOKACJĄ ENDECJI i kto 
ności, w jakich uległ wypadkowi) Wie, czy nie były urządzone szcze- 
Hofbauer, zeznał, że wraz z grupą\ gólnie w obliczu sesji rady ligi na- 
niemieckich młodzieńców podjął się | Todów w Madrycie, która zajmuje 
uszkodzenia pomnika Schuberta, g| SIę SPRAWAMI MNTIEJSZOŚCiO 
nawet zupełnego zdemolowania go, WYMI. 
aby następnie czyn ten zepchnąćj ZAJŚCIA LWOWSKIE UTRUD 
na młodzież polską. NIĄ STANOWISKO MINISTRA 
Podczas obalania popiersia Hof-| ZALESKIEGO A PRZECIEZ, 
bauer spadł z cokołu i złamał so-j ZWALCZAJĄCEJ RZĄD EN- 
bie nogę. DECJI, OTO TYLKO CHODZI. 


„Głos Polski” | 


«4 


5czerwiec 


1929 r. 
Kupon ulgowy | Kupon 
do Grand - Hina uigowy 


upoważniający do nabycia biletu 
na l-sze miejsce, tańszego od nor- 
malnego o zł. 1.— 


upoważniający do od- 
bioru w administracji 
„Głosu Polskiego“ 


zdjęcia filmowego 
za okazaniem dowodu 
sfilmowania. 


Kupon ważny po osteim- 
plowaniu przez admini- 
strację „Głosu Polskiego“ 


Uwaga: 


3 


5" — „GŁOS POLSKI" — 1929 


I oto w pierwszych dniach częrwj na ząsadach nowoczesnego prąwa| szej, którą w historycznym rozwoju bowiązująca w b, Królestwie Kon- 
konstytucyjnego opartym, Trybuna| Trybunałów Stanu była i jest ławą] gresowem, a w najbliższej już przy- 


za, już za kilka, lub kilkanaście =) 

staje b, minister skarbu pan Cze- 

chowicz przed Trybunałem Stanu, 
* 

Artykuł 59 naszej konstytucji za* 
wiera w tej mierze ogólne postąno- 
wienie, że „konstytucyjną odpowie- 
dzialność ministrów i sposób jej 
urzeczywistnienia określi osobna u- 
stawa" , 

Skład tego Trybungłu przewiduje 
znów ogólnie artykuł 64 Konstytu- 
cji z dn, 17 marca 1921 r., który 
powiada: 

„Trybunał Stanu składa się z 
pierwszego Prezesa Sądu Najwyż- 
szego jako przewodniczącego orąz 
dwunastu członków, których wy- 
bierają z poza swego grona — ośmiu 
zjm i czternastu senat”, 


Te ogólne = artykułów kon- 
stytucji rozszerzą znacznię specjal- 
na ustąwa o Trybunale Stanu z dnia 
27 kwietnia 1923 r, 

* 

Unika oną wielu, choć nie wszy- 
stkich nieścisłości i wątpliwości, 

A więc na „członków Trybuna- 
łu” mogą być wybrani obywatele | 
polscy, NIE PIASTUJĄCY ŻAD-| 
NEGO URZĘDU PAŃSTWOWE-!: 
GO (pojęcie nieścisłe!), używający 
pełni praw obywatelskich, o lie 
ukończyłi lat czterdzieści przed 
dniem wyboru; przynajmniej poło- 
wa wybieranych przez sejm i senat) 
członkóżw Trybunału Stanu ma po 
dadać ukończone wyższe studja 
arawnicze'* (art. 11 ustawy), 

Oczywiście, iż „członkowie Try- 
bunału Stanu sprawują swój urząd 
zomorowo* (art. 14), 

Pozątem ci członkowie Trybuna- 
łu Stanu „od dnią postawienia mini- 
stra w stan oskarżenią do dnia wy- 
dania wyroku nie mogą być pocią- 
jani do odpowiedzialności karnej, 
wi pozbawieni wolności bez uprzed 
iej zgody samego Trybunału” (art, 
t3 punkti ), 


** 
ig 

Minimalna granica wieku — lat 
40, nietylkalność osobistą zagwaran 
jowana ustawowo w czasie kadencji 
sądowej T, S, — wszystko to jest 
fesne i zrozumiałe. 

* 

Zato już niejasną jest kwestją po- 
gladania przez członków T, S, cen- 
zusu nątikowego, 

Z pośród dwunastu radców T. S, 
sześciu musi, zgodnie z brzmieniem 
ustąwy, posiadać ukończone studja 
prawnicze, 

A pozostali? 

Ustawa nie daje żadnych wskkazó- 
wek, a konstytucja nasza nie zna | 
znać nie może żądnych ograniczeń 
vasadniczych prawnych dla analła- 
betów nawet, lub ludzi, którzy za- 
miast podpisu stawiają ną urzędo- 
wych często dokumentach kółka i 
krzyżyki. i 


* 

Obok sześciu prawników mogą! 
Izby prawodawcze delegować do! 
Trybunału Stanu różnych działaczy | 
wiejskich ; miejskich, | 
niestety, pólinieligentów, ZA kre. 
RYMI STOJĄ JEDNAK NAJ- 
LICZNIEJ REPREZENTOWANE 
PARTJE, 

$ 

Pomysł polączenią pracy sześciu 
prawników — formalistów z robo- 
ią szęściu z konieczności dyletan- 
tów pod przewodnictwem rygory- 
sty, jakim z natury rzeczy jest Íj 
być misi Preczs Sądu Najwyższego 
— ten pomysł jest nieszczęśliwym. | 


łem obecnym, — wykazuje słusz- 
noś ćpdobnego twierdzenia, 

Oto dla przykładu artykuł 67 Kon 
stytucji Egiptu z dnia 19 kwietnia 
1913 r., czyli jędnej z najspółcze- 
śnięjszych. 

Egipski T. S. składa się z „16 
osób pod przewodnictwem prezesą 
Sądu Najwyższego Krajowego, z któ 
rych ośmiu wyznącza się przez lo- 
sowanie z póśród senatorów, ośmiu 
zaś pozostałych mianuje się... z po- 
śród sędziów, najwyższego Sądu 
krajowego", 

Przepis konstytucji egipskiej zacho 
wuje powagę senatu, owej izby wyż 


sądząca ministra w państwach o 
najdawniejszym ustroju parlamentar 
nym i daje mu harmonijną budowę. 
Postępowanie w Trybunale Stanu 
jest ustawowo zastrzeżone, 
Ponieważ powództwo cywilne jest 
przed Trybunałem Stanu niedo- 
puszczalne (art, 19 punkt 2 ustawy) 
— przeto zasady postępowania cy- 
wilnego wogóle zastosowanią mieć 
nie mogą... z 
Pozostaje tylko ustawą postępowa 
nia karnego obowiązującą Sądy kar 
ne powszechne (art, 15 punkt 1 u- 
stawy), dotychczas, po myśk art. 30 
— ustawa postępowania karnego o- 


tr, rv 2 


Przed Trybunałem Stanu 


Niespodziewane wystąpienie sę 


| dziego sądu najwyższego nie wyni 


szłości — jednolitą dla całego pań-, ka z ostatniej potrzeby, 


stwa ustawa polską o postępowaniu 
karnem, która z dniem i lipcą rb. 
pocznie obowiązywać. 

Uchwała sejmu, stawiająca minl- 
strą w stan oskarżenia zastępuje 
akt oskarżenia (art, 17 punkt 1).., 

Po otrzymaniu pisemnego odpisu 
tej uchwały z kancelarji sejmowej 
Pierwszy Prezes Sądu Najwyższego 
zwołuje T, S. (art. 10). 

Następnie Trybunał Stanu w po- 
rozumieniu z Sądem Najwyższem 
(?) porucza jednemu z członków te 
go sądu przeprowadzenie śledztwa 
wstępnego (art, 16 punkt 1). 


PERPE TEE TYT ZEE Z TEDE ATZ WO ILAE PRE WKK FR ORAE DEN OAE SW SKI TK AGC 0 DE. A ZA ODCZLADK A RCB) 


Mordercy Pawła Radicza przed sądem 


Sensacyjny proces przeciw sprawcom Kkrwawej 
strzelaniny w SKupszczynie -- Adw. Torres nie 
wpuszczony ną terytorjum Jugosławii 
(Korespondencja własna „(Głosu Polskiego“). 


Belgrad, w maju 1929 r. 

Gdy oglądałem zamkniętą dzisiaj 
Skupczynę belśgradzką, pokazywa- 
mo mi również bufet parlamentarny, 
siedlisko zazwyczaj nietylko wypo 
czynku i pokrzepienia sił, ale i ży- 
cią towarzyskiego I politycznego, 
tego, które rozgrywa się poza tere- 
nem obrad plenarnych, czy komisyj 
mych. Polkoje te nie przedstawiają 
imponującego widoku. a gdyby 
przenieść je do Polski to możnaby 
nąd drzwiami wejściowymi umieścić 
napis „Bufet trzeciej klasy”. I nie 
byłoby w tym bufecie nic specjalnie 
ciekawego, gdyby nie drzwi i opo- 
wiądanie, którem uczęstował mnie 
mój przewodnik. 

Tędy — mówił wyszedł spokoj- 
nie ze sąli z rewolwerem w ręku 
Punicza Raczicz, morderca posłów 
chorwackich, i tędy udał się do 
czekającego nań samochodu, Re- 
sztę dnia — według relacji mojego 
informatora — spędził Raczicz u 
swich znajomych. Wyrzutów nie 
czu żądnychł, sądził, że spełnił 
czyn konieczny z punktu widzenia 
zzsk i narodowego. A tym= 
czasem wzburzenie w mieście było 
ogromne, Posłowie chorwaccy uda- 
li się do ówczesnego premierą dr. 
Koroszeca, aby żądać ochrony i za- 
dośuczynienia, Właśnie przywódcy 
chorwąccy znajdowali się w pocze- 
kalni, gdy oto wchodzi w otoczeniu 
przyjaciół Raczicz, poszukiwany od 
kilku godzin przez policję. I zdzi- 
wit się, gdy premier zawiądomiomy 
o jego przybyciu, z kolei poinformo 
wał policję, która go aresztowała. 

Raczicz, poseł radykalny w roz- 
wiąząnej Skupczynie, w czasie woj- 
my oficer, pochodził z Czarnogóry 
i to w wysokim stopniu tłumaczy 
charąkter jego i postępowanie. Sły- 


| 


|—— M O e Z O Z m o NE zy a a a a a a 


szał nieraz o tem, jak w rodzinie 
jego wyprawiano się po głowy tu-; 
ręckie, Przyzwyczajony jest do e- | 
go, że spory między szczępami za- 
łatwiało się z rewolwerem, czy 
sztyletem w ręku Od polemiki 
słownej do polemiki czynnej istnie- 
je u takich ludzi jeden tylko krok. 
Jeśli jest przeciwnik, jeśli się upie- 
ra, to istnieje tylko jeden środek: 
sprzątnąć go. Oto jest metoda rozu 
mowaania takich natur prymityw- 
nych i żywiołowych. Chorwaci nie 
są do tego przyzwyczajeni, Opuścili | 
Słkupczynę, żąlą się, żć stała im się 
krzywdą, gdyż pązbawipno ich naj- 
wybitniejszego przywódcy Radiczą. 
Radicz dziwił się temu w. więzieniu: 
oczy nię wiedzieli co ich czeka? Cze- 
mu sę: nie bronili? 

On sam chwilowo próbował tłu- 
maczyć, że działał pod wpływem 
impulsu, gdyż poseł chorwacki Per 
nar, również zrąniony przez niego 
w czasieowego pamiętnego posiedze 
nią, zarzucił mu akty grabioży, po- 
pełnione na bogach muzułmańskich 
w Bośni, Raczicz twierdzi, że na 
zniewagę taką musiął odpowiedzieć 
przelewem krwi, Ale są ludzie, któ- 
rzy twiedzą, że na posiedzenie przy- 
był z rewolwerem tak wielkich roz- 
miarów, że musiał uprzednio kaząć 
sobie zrobić specjąlną kieszeń, aby 
nie było widać broni, A chyba prze 
mawia przeciw nasłemu napływowi 
temperamentu, 


Raczicz przesiedział przez rok w 
więzieniu, proces miał się odbyć, 
ale raz po raz adkładąno jego ter- 
min. Chorwaci obuwzali się z powo- 
du tej zwłoki aż przyszedł ząmach 
stanu i nowy rząd. Rząd dyktator- 
ski zdecydował się na to, czego nie 
uczniły rządy poprzednie: proces 
się rozpoczął przy wielkim udziale 


obrońców i dziennikarzy miejco- 
wych izagranicznych, Sala jest ma- 
ła, dla publiczności więc „nie stąr- 
czyło'” miejsca. Chorwaci domagali 
się rozpoczęcia procesu, tąk, ale 
należy wątpić, czy jego przebieg 
wpłynie na złagodzenie nastroju, 


Skoro bowiem T. S, ma w swyn 
składzie aż szęściu conajmniej pra 
wników, — to'konsekwencją w re 
dagowaniu ustawy z dn, 27.4 192% 
roku nakazuje albo: 1) wyznaczeni: 
jednego takiego prawnika dlą prze 
prowadzenia śledztwą wstępnego. 
lub 2) wyznaczenie komisji n. p. 
dwóch prąwników i jednego laika w 
tej dziedzinie, albo wręszcie 3) u- 
tworzenie pod przewodnictwem 
Pierwszego Prezesa Sądu Najw, ko- 
misji z owych sześciu prawników. 

zk 
E 

Jest to tembardziej możliwe, żć 
„poza rozprawą główną T., S. orze 
ką w składzie 8 członków łącznie 2 
Przewodniczącym“ (art. 18 punkt 2) 
a dla wydania nawet wyroku jest 
konieczna tylko obecność nieprzer- 
wana przynajmniej słedmiu człon- 
ków łącznie z przewodniczącym 
(art, 18 punkt 1), 

s 


EJ 
Wobec tego wprowadzenie Sędzie 
go Sądu Najw. do prowadzenią 
ślędztwa wstępnego jest zupełnie 
zbyteczne... 


LAA 

LL 
T. S, stosuje jawność rozprąwy 
głównej ; całego uprzedniego postę- 
powania, Ta „jawność rozprawy 
głównej może być wykluczona jedy 


czy w ich przekonaniu dą im za-| nie w wypadkach, w których zagra 


dość uczynienie za zbrodnię? Ra-| 


czej można przypuszczać, że stanię 
się przeciwnie, 

Oto nejpierw tuziny całe adwoka- 
tów podjęły się demonstracyjnie 
obrony Raczicza. Oto an sam przed 
sądem łąsza apologję swojego 
czynu, dokonanego, jak twierdzi, w 
interesie narodu i państwa, gdyż 
niemoóną było znieść dalszej dzia- 
łalności wichrzycieli | zdarjców. Z 


dwu przypuszczalnych  spólników 
Popowicz występuje w > ana 
logiczny do Racziczą, Jownowicz 


jest znacznie ostrożniejszy i stara 
się usprawiadliwić; obaj zresztą nie 
przyznają się do współudziąłu lecz 
nie potępiają czynu. Rodziny za- 
mordowanych w sposób demonstrą 
cyjny, nie przybyły na proces, Słyn 
ny adwokat francuski, socjalista 
Henryk Torres, który miał je repre 
zentowąć, nie został wpuszczony 
na terytorjum Jugosławji, 

Nie przesądząmy, jaki będzie wy 
nik procesu, Chodzi nam o to, że 
jego przebieg, zarówmo jak į szereg 
innych faktów, jak zamordowanie 
sprzyjającego dyktaturze redaktora 
zagrzebskiego Schleglą. jak areszto 
wanie i internowanie kóło Krusze- 
wacu przywódcy opozycji zagrzeb- 
skiej, b, ministra spraw wewnętrz- 
nych,  Swetozarą Pribiczewiczą, 
składają się ną obraz, któreśo rys, 
najbardziej znamienny a niepożąda- 
ny, stanowi zaostrzenie się stostm- 
ków wewnętrznych w Jugosławii. 

Z. R. 


Francuzi zawinili a arabowi utną głowę... 


Niespodziewany wyrok Śmierci 
za zbrodnię z miłości 


Po zwyczajowem niemal 
derstw, popełnionych na tle miło- 
snem wywołało pewne zdziwienie, 
że w dniach ostątnich wydano w 
takiej właśnie sprawie wyrok śmier- 
ci — mimo, że oskarżonego. jako 
Araba, należałoby mierzyć inną 
mlarą moralną, a jako człowieką 
chorego traktować łagodniej, 

Arab ten nazywa się Sakao Bathir 
i liczy ląt 30, Przed jąkimiś dwoma 
laty poznał przypadkowo w garde- 
robię teatralnej 1ó-letnią trancuskę, 
Paolę Dąqńnzer. Zakochał sie w niej, 
zyskał jej wzajęmność, q stosunek 


lich, jaki wynikł z tego spotkania, 


| 


Proste zestawienie urządzeń na- 


nie pozostał bsz skutku. 


Matka panienki wobec tego udała, tylko zwłoki 


we, ry bez wąhania oświadczył, że błąd 
częstokroć, | Francji uniewinnianiu winnych mor-| swój naprawi małżeństwem, 


le to małżeństwo było od po- 
czątku nięszczęśliwe. Bathir okazał 
się ciężko chorym na suchoty, mu- 
stał się udać do sanatorjum, gdzie 
go dręczyła niciylko choroba, ale 
jeszcze bardziej ciągłe podejrzenie 
żony o niewierność. 

Przy każdej więc jej wizycie robił 
sceny zazdrości, a zaraz pierwsześo 
dnia po wyjściu -z samatorjium, t. j. 
23 mają zeszłego roku, nastąpiła 
tragedja, 

W nocy sąsiedzi pp: Bathirów u- 
słyszeli z ich mieszkąnia wołania o 
pomoc i strzały, a kiedy wkroczyła 
tam wezwąna policją, zastała już 


rałodej 


kobiety wej chunków, że 


nie pogrążonego wę śnie dziecka, 
a Bathira klęczącego na dywaniku 
modlitewnym i wzywającego pomo- 
cy Ałłsha, 

Przed sądem Bathir tłumaczył 
się niewiernością żóny i twierdził, 
że dnia pamiętnego otrzymał list a- 
nonimowy o jej zdradzie, ale znaw- 
cy pisma wyrazili podejrzenie, że 
ten list Bathir sam pisał, że więc 
sam wysyłał do siebie anonimy, aby 
przygotować sobie obronę, 

Sędziowie przysięgli poszli tym 
razem zą wywodąmi prokuratora, 
który wykazywał, że uwalnianie o- 
skarżonych o zbrodnie z namiętno- 
ści stało się ”"chętą i stworzyło 
formalną epic-mię krwawych pora- 


szego T. S$. w jakimkolwiek innym, | się z wymówkami do Bathira, któ- krwi, leżące obok kołyski spokoj- łowi odetrąszającą naucake. 


t 


wec trzeba dąć ogó-4 
cza, 


żałaby bezpieczeństwu państwa“ 
(art. 19 punkt 3), 


*e 
Po przeprowadzeniu całkowitegi 
dowodu winy możę nastąpić „uzn: 
nie oskarżonego za winnego... więk- 
szością dwóch trzecich głosów 


członków T, S. nie przerwanie o 
becnych ną rozprawie* (art, 19 
punkt 1). 


Poprzednio już wskazano, iż siet 
miu członków T. S, może wydać 
wyrok (art. 18 punkt 1), 

** 


Z porównania brzmienią art. 18 | 
19 wynika, że 5 — pięciu — dosłow 
nie członków T, S, (2/3 od 7) wraz 
z przewodniczącym może wydać 
wyrok skazujący. 

Trudno o większy nonsens pra 
wniczy, 

Przecież intencją prawodąwc! 
jest, zdawałoby się, utrzymanie ca 
kowitego składu T, S, przez czą! 
trwania kadencji sejmu (art. 1: 
punkt 5), a nawet gdyby sejm zo 
stał rozwiązany — „członkowie T 
S, tudzież oskarżyciele przez sejm 
wybrani — pełnią swój urząd aż du 
wydanią wyroku” (art, 25 punkt 1) 

W tym również sensie należy ro- 
zumieć postanowienie, że „gdyby w 
czasie trwania kadencji sejmowej 
członek T. S. zmarł, zrzekł się urzę 
du, lub utraci? przepisane warunki 
wybieralności do T, S, — Przewod. 
niczący winien o tem zawiadomić 
sejm względnie senat celem dokona 
nia uzupełniającego wyboru” (art. 
11 punkt 5). 

E 


Ale, zapytać wolno( w jakim celu 
uzupełniać liczbę członków T. S., 
skoro 5, powiarzamy( może wydač 
wyrok? 

żę 

Wątpliwości nie rozpraszą żadna 
kazuistyka... 

Nawet okoliczność, że „trzech 
posłów popiera oskarżenie przed: T, 
S/* nie zmienia postaci rzeczy. 

W ramach ustawy z dnia 27.4 
1923 roku jest Trybunał Stanu 
instytucją niedoskonąłą, a tem sa: 
mem niedąjąca rękojmi  słusznefic 
wyroku, 

O tem pamiętać należy przet 
procesem b, ministra Czechowi 
4% S, B. 
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W roli muzułmanki 
Jaśminy — słynna 
francuska gwiazda 
filmowa--prześliczna 
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Huguetta DUFLOS 


Niezrównany przepych Wschodu! Wspaniała wystawa! Przejmująca freść! Tajemnice haremów! uzławiek o 
ciemnej twarzy i jasnem sereu! Milość na krańcac"h cywilizacji! to wszysto składa się na porywający dramat 


olska pa 


ANI — „GŁOS POLSKI" — 1929 


a TAA l 
Gia) tę TE 


Dziś przepiękny d 


amat 


anka“ mi Romans w 


Milość pod palącem niebem Afryki, 


przejmujący dramat w 12 aktach, na tle tajemnic haremowych. 


wschodni ! 


Jako jej partner ukaże 
się — w roli doktora 
Grandie — niezrówna- 
ny artysta paryski 


Rzecz dzieje się tam — gdzie niegdyś kwitnęła Kartagina — w tajemniczym i barwnym Tunisie. 


di it s, Gae NT 


mięta o 


sope 
Ai 


CZW 


podbit 


i ma prawo złożyć hołd pamieci Petlury 


Nietakiowny protest posła sowieckiego w Wsrszawie znalazł należytą odprawę w M. S. Z. 


Warszawski koresp. .Ułosu Pol- 
skiego (SB.) telefonuje:. 
Przed dwoma dniami zgłosił się 


do wiceministra spraw zagranicz- | migran'ami podbitego państwa, 


nych dr. Wysockiego poseł sowiec- 
ki w Warszawie p, Bogomołow, któ 
ry zgłosił protest przeciwko wzięciu 
udziału przez przedstawicieli rządu 
polskiego w uroczystej akademii ku 
uczczeniu 10-lecig niępodiegłości 
Gruzji oraz przeciwko obecności 
przedstąwicieli rządu polskiego ną 
obchodzie żałobnym z powodu rocz 
nicy śmierci śp. atamana Petlury w 
Warszawie i w Łucku. 


Urzędowa agencja telegraficzną 
sowiecką podała wiadomość o po- 
wyższęm, twierdząc, że w Warsza- 
wie złożona została nota protestą- 
cyjna, 


Wyjaśniamy wobec tego, iż poseł 
Bogomołow ograniczył się da złoże 
nią protestu ustnie co zresztą, nie 
zostąło przyjęte przez dyr. Wysoc 
kiego do wiadomości, jako niedo- 
puszczalne miesząnie się obcego pań 
stwa do wewnętrznych spraw pol- 
skich. 

W rzeczywistości bowiem Polska 
pięrwsza przed 10 laty uznala nie- 
podległą Gruzję i wysłałą do niej 
swego posłą p, Filipowicza, obec- 
nego posło polskiego w Waszyng- 
tonie i wbrew wszelkim prawom 
międzynarodowym aresztowała ġo 
i wywiozła do Moskwy, 


Konwencja handlowa 


polsko-"jugosłowiańska 

BIAŁOGRÓND, 4.6. (PAT.) Wczo 
raj rozpoczęła się w ministerstwie 
spraw zagranicznych konferencja 
polsko jugosłowiańska, której celem 
jest doprowadzenie do zawarcia kon 
wencji handlowej, Na posiedzeniu 
inauguracyjnem przewodniczył mi- 
nister spraw zagranicznych par in- 
terim Kumanudi. 


Strajk listonoszów 
w Paryżu 
PARYŻ, 46. (PAT) Dyrekcja 
poczt stwierdza, że strajk listono- 
szów ogarnął mniejwięcej trzecią 
część personelu. Komitet strąjkowy 
zarządził, aby strajkujący funikcjo- 
narjusze zjawili się na miejsce pra- 
cy i pozostąwali tam w ciągu go- 
dzin urzędowych w zupełnej bez- 
czynności, s 
Dokonano kilku aresztowań, pod 
zarzutem uniemożliwiąnia pracy. 


Gruzją utrzymywalą stosunki dypio! stościach źałobnych ku czci atąma-| wojskowy z Petlurą i dlatego zro- 
matyczne może sympatyzowąć z e-, ną Petlury, te mimo różnych na to| zumiąły jest hołd złożony przez 
zapatrywań pamiętać należy, że mąr| przedstawicieli rząlu polskiego wo 


Co do wzięcia udziąłu przedsta-| szałek Piłsudski w swoim czasie po| bec nieżyjącego już sojusznika, 


Prenumerata premjowa 


Kto bezpośrednio lub pocztą 
_ dziś, wę środę dnia 5 czerwca 
wpřaci w administracji „Głosu Polskiego” (ul. Piotrkowska 106) 


prenumeratę za m. czerwiec 


otrzyma dotychczasowym zwyczajem 


jako bezpłatne premium 


bilety do jednego z nast. pierwszorzędnych kin jak: LUNA, GRAND- 
KINO, ODEON, SPLENDID 


lub dwie cenne ciekawe Książki!!! 


Jasnem jest, że Polska, która z; wicieli rządu polskiego w uroczy-| walkach zawarł ostatecznie so 


nc 


Niemcy nie zdali egzaminu 


ze sprawiedliwości i Kultury w procesie przeciwko, 
zbrodniarzom opolskim 


za bestjalskie znęcania się nad bezbronnymi artystami polskimi — 
2 tygodnie aresztu 


OPOLE, 46. (PAT.) W dniu dzij skich aktorów, ponieważ w spra- 
siejszym rozpoczął się tu pierwszy| wie awantur na dworcu kolejowym 
proces na tle znanych wydarzeń o-| w Opolu dochodzenie jeszcze nie 
polskich, Oskarżonych było 10 mło| zostało zakończone, Oskarżeni stabl 
dych ludzi, z których 2 należy do| helmowcy i hittlerowcy będą odpo 
organizacji Stahlhelmu, 8 zaś należy| wiadać za zamącenie spokoju pub- 
do organizacji Hittlerowców, licznego i czynną obrazę, popełnio- 

Proces obecny odnosi się tylko do| ną przez podnoszenie okrzyków w 
samych awantur, wywołanych w] teatrze i rzucanie bomb cuchnących| go, którego skazano na 3 tygodnie 
teatrze podczas przedstawienia pol| Wszyscy oskarżeni są to młodzi| więzienia, 


Wezuwjusz dymi 


KMatastrotalny wylew lawy 


RZYM, 4.6, (ATE) W dniu dat strzeni 20 metrów szerokości, i po-| silniejsze wybuchy. Lawą płynie o- 
siejszym  obserwatorjum  astrono-; suwa się z 2 metrową szybkością! beonie już dwoma odnogami, Jedna 
miczne na Wezuwjuszu dostarczyło) na minutę, Szybkość lawy wzrasiaj z nich sięga już miejscowości Te- 
sprawozdanie głoszące o wzmożonej; z każdą minutą, rzigno druga zaś do równiny Capo- 
dziąałlności wulkanu, Lawa z ma-| Strumienie lawy docierają już doj sechi. Wybuchy ostatnie są nader 


ludzie w wieku lat 19 i 20, Proka- 
rator zażądał 3-miesięcznego wiezie 
nia. 


>x 
tka 
Sąd po dłuższej naradzie skazał 


wszystkich oskarżonych na 2 tygo- 
dnie więzienia, z wyjątkiem jedne- 


łego krateru rozlewą się na prze-| dolin. W Kraterze następują eee] silne, 


ramai 


Leon MATHOT 


Romans w Haremie 


wschad 


nil 
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Łódź tilmuje 

Operator filmowy w dniu dzisiej. 
szym przy sprzyjającej pogodzie 
ZDEJMOWAĆ BĘDZIE W GODZ, 
OD 10 — 12 PRZED „GŁOSEM 
POLSKIM* A OD 16—18 NA UL. 
PIOTRKOWSKIEJ W POBLIŻU 

UL. NAWROT 

wręczając jednocześnie siilmową- 
nym numer porządkowy oraz infor- 
macje w jaki sposób wykupić kartę 
z trzema najlepiej uchwyconemi po- 
zami 

Kartą taką kosztuje zł, 1.85, 
JEDNAKŻE POSIADACZE KU. 
PONÓW ZAMIESZCZONYCH W 
„GŁOSIE POLSKIM“ PŁACĄ JE 

DYNIE ZŁ. 1 GR. 20. 

Wykupujący odbitkę filmową o- 
trzymuią jednocześnie KUPON u- 
poważniający do nabycia ul$owego 
biletu, tańszego od normalnego © 

ZŁ, 1, na i-sze MIEJSCE DO 


GRAND - KINA, 

A WIĘC „GŁOS POLSKI“ Q- 
FIARUJE SWYM CZYTELNI- 
KOM NAJTAŃSZE ZDJĘCIE W 
DODATKU ZA 20 GROSZY, 

Odbiór zdięć w administracji 
„Głosu Polskiego“, ul. Piotrkow- 
ska Nr. 106, w godzinach od 9 do 
21-ej. Dla uzyskania ulgi należy 
przedstąwić kupon z datą dnią od 
bioru zdjęcia, Kupony takie znajdo- 
wać się będą w każdym numerze 
„Głosu Polskiego“. 

Uwaga: Niewykupione dotych 
czas w „Grand - Kinie" zdjęcia, są 
do odebrania w administracji „Gło- 
su Polskiego”, 

CTIE ASIT EE SZCZ OZZ TERZ TIA 


Niemcy zapiacą Belgii 
za marki okupacyjne 
BERLIN, 46. (PAT.) „United 

Press” donosi z Paryża: Dzisiaj ną 

konferencji reparacyjnej doszło do 

całkowitego porozumienią. 
Przedstawiciele Belgii przyjąć 
mieli propozycję niemieckie, odno- 
szące się do uregulowania spraw 
okupacyjnych marek niemieckich 

w Belgji oraz zgodzi się podpisać 

raport konferencji, Pozostali aljanc! 

również mieli ząakccpirwać propo 
zycje niemieckie. 


.— 


Wieczór p. Trebora 


Dziś w środę o godzinie 8.30 
wiecz, w sali Filharmonji, odbęe 
dzie się wykład z doświadczenia- 
mi o charakterze poglądowym p. 
Trebora. 

Na wykładzie tego wieczoru 
wszyscy obecni będą mieli możność 
określić charakter swój i osób za- 
interesowanych, zarówno każdy sam 
sobie wróżyć będzie z ręki. 


Szczegóły w afiszach. 


i 


Magistrat podpisał umo 
wę z „Wniesziorgiem 
w sprawie zakupu 
kostki sowieckiej 


Jak donosiliśmy już w swoim 
czasie, magistrat prowadził per- 
raktacje z przedstawicielstwem 
sowieckiem „Wniesztorg* w spra 
wie zawarcia umowy na dostar- 
czenie dla Łodzi większych trans- 
portów kostki granitowej, nie- 
ibędnej do wybrukowania ulic, 
obciążonych ruchem kołowym. 


Pertraktacje te zostały już 
sfinalizowane, magistrat umowę 
sodpisał. 


Kostką granitową, dostarczo- 
tą przez Sowiety, wybrukowana 
zostanie przedewszystkiem ulica 
sienkiewicza i Zachodnia, a więc 
dwie ulice biegnące równolegle 
do ulicy Piotrkowskiej. Ponieważ 
alica Piotrkowska zostanie wya- 
sialtowana, ciężki ruch kołowy 
skierowany zostanie na te ulice, 
które wybrukowane będą sowiec- 
va kostką granitową. 


Roboty brukarskie rozpoczną 
ste wkrótce po dostarczeniu tran- 
sportów. (p) 


Choroby zakaźne 
w kodzi 


W ciągu ubiegłego tygodnia, 
t j. od dnia 26 maja do 1 czerw- 
sa r. b. włącznie, zgłoszono do 
wydziału zdrowotności publicznej 
następujące przypadki chorób za- 
kaźnych: dur brzuszny 6 przy- 
oadków (10), płonica — 17 przy- 
padków (8), błonica — 20 przy- 
padków (15), odra — 20 przy- 
padków (21), róża—1 przyp. (—), 
trztusiec — 2 przyp. (3),, gorącz- 
ka połogowa — 7 przyp. (6), 0- 
spa wietrzna 1 przyp. 


Ogółem zanotowańo w tygo” 
dniu ubiegłym 74 przypadków, w 
tygodniu poprzednim — 63 przy- 
badków. 


Rocznik 1908 


Xto ma się stawić dziś 
do poboru 


W. dniu dzisiejszym, jąko kolej- 
Wym dniu powszechnego poboru, 
winni stawić się: 

Przed komisią poborową Nr. i 
przy ul. Pomorskiej 18 mężczyźni 
rocznika 1908, zamieszkali w obre- 
bie 5-go komisarjątu policii o na- 
wwisikach na literę: S. 


Przed komisją poborową Nr, 2 
przy ul. Ogrodowej Nr. 34 — winni 
sławić się mężczyźni roczniką 


1908, zamieszkali w obrębie 10-g0 
komisąrjatu policji 6 nazwiskąch 
na litery: ABCDEFG: 

Przed komisją poborówą Nr. 3 
przy ul. Zakątnej Nr. 82 winni sta- 
wić się mężczyźni rocznika 1906 
Kąt, B. (czasowo niezdolni), zamie- 
szkali na terenie 3-go komisarjątu 
policji. o mazwiskąch na litery: 
MNOPRSTVW Z. r. 

Dò przeglądu nale: ; stąwłć się 
w stanie trzeźwym, 


ytym i po 
siądać dolkumenty os 


iste, so 


5V — „ULUS POLSKI“ — 1929 
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Polikwidacji przesilenia teatralnego 


Sztuka przez pryzmat czerwonych okularów — Ubezpie- 


czenia 


socjalne czynnikiem 


„dyskwalitikujacym” dyr. 


Gorczyńskiego — Rozbrajająca troska ojców miasta o tì- 
nansowa egzystencję przyszłego dyrektora 


Zignorowanie zgodnej opinji pu-| partyjnictwo na teren dotąd dlaó 
blicznej przez wielkorządców przy| nieprzystępny — na ieren sztuki — 
wydziale kierownictwa teatru miej-| do teatru. 


skiego jest wysoce znamiennem dla 
naszego mągistrątu, Wszak z istoty 
samorządu wynika, że winien om 
być wyrazem opinji publicznej, że 
winien on wsłuchiwać się w tętno 


życia społecznego i w jego odgłosy, 


rza 


** 
Zdyskwalifikowaąnie dyr. Gor- 
czyńskiego do prowadzenia sceny w 
Łodzi możnąby zrozumieć, gdyby 
mu w sposób wyraźny i niezbity 
udowodniono niski poziom teatru, 


a swoje kroki winien kierować poj] gdyby prowadzonej przezeń scenie 


linji potrzeb i słusznych dezydera- 
tów reprentowanego przezeń spo- 
łęczeństwą. 


Bo nie powinno zmieniać postać 
rzeczy zabarwienie przedstawiciel- 
stwa miejskiego, bowiem chwilą doj 
ścia do władzy przedstawicielstwo 
reprentować winno całe społęczeń- 
stwo, Tymczasem magistrat te 
wszystkie słuszne zasady ignoruje, 


Po szeregu ekskluzywnie partyj- 
nych posunięć magistrat przenosi 


udowodniono brak walorów arty- 
stycznych, W ostateczności, wcho- 
dząc w charąkter pochodzenia dzi- 
siejszej rządzącej większości w ma- 
gistracie, możnąby podzielić zarzuty 
(gdyby mu takie stawiano), że w 
repertuarze nie uwzględniano po% 
trzeb szerokich mas pracującej lud 
ności, Na to przecież ma wpływ 
komisja teatrąlna, która za linję re- 
pertugrową winna do 


pewnego 
stopnia wiąć odpowiedzialność łącz| skiego 


postawiono zarzuty zgołą innej na- 
tury. 


Oto dyr. Gorczyński, rzekomo, 
nie opłacił składek ubezpieczenio- 
wych od personelu artystycznego, 
pomimo dokonania potrąceń z gaż. 
Tak brzmi dosłowne nieomal spra- 
wozdanie z ostątnieśo posiedzenia 
komisji teatralnej, opublikowane w 
prasie, Zdumiewającol 


Co mają wspólnego ubezpiecze- 
nia socjalne z kwalifikacjami dyr, 
Gorczyńskiego do prowądzenia sce- 
ny łódzkiej? Co ma piernik do wia- 
tralką ? Przecież, zobowiązania i za- 
ległości dyr, Gorczyńskieęgo, jeżeli 
tąkie istnieją, nie obchodzą wcale 
magistratu, Przecież magistrat żad- 
nych należności za dyr. Á 


nie zbierałą, a dyr. zaola naj z 


nie z dyrektorem. Ale komisja stę! Jest to prywatna sprawa dyr. Gor- 


Wybory do Kasy Chorych 


odbędą się 15 września 


Wczoraj wieczorem odbyło 
się posiedzenie komisji wyborczej 
do rady kasy chorych, w skład 
której wchodzą przedstawiciele 


wszystkich stronnictw politycz- 
nych i związków  zawodowycli, 
mających swych przedstawicieli 
w radzie kasy. Na posiedzeniu 


ustalono ostatecznie kalendarzyk 
wyborczy, który będzie obowią- 
zywał przy wyborach. 

A więc w dniu 24 czerwca na- 
stąpi rozpisanie wyborów, w dniu 
27 czerwca listy wyborców wyło- 


Powakacyjne 


żone będą do publicznego prze- 
glądu W ciągu pięciu dni przyj- 
imowane będą reklamacje wybór- 
ców, którzy przez omyłkę nie zo- 
stali umieszczeni na liście. Do 
1 sierpnia władze nadzorcze za- 
łatwią reklamacje ubezpieczonych 
do 24 sierpnia wszystkie partje i 
związki muszą złożyć listy swych 
kandydatów, 31 sierpnia upływa 
termin wnoszenia poprawek do 
list, a w dniu 15 września odbędą 
się wybory. 

Kalendarzyk powyższy został 
opracowany na podstawie rozpo” 


rządzenia okręgowego urzędu 
ubezpieczeń i nie będzie już zmie- 
niony. W razie, jeśli nieprzewi- 
dziane okoliczności nie stanęłyby 
na przeszkodzie, wybory odbędą 
się we właściwym czasie. 

W związku z tem, już w naj- 
bliższych dniach rozpoczną się 
prace przy układaniu list wybor- 
ców. Od ubiegłego roku bowiem 
od czasu kiedy sporządzone zo- 
stały listy, nastąpiły poważne 
zmiany w adresach, to też wszy- 
stkie listy muszą być napowrót 


egzaminy poprawcze 


zostały we wszystkich szkołach 


Kuratotjum okręgu szkolnego 
łódzkiego wydało do dyrskcyj wszy 


zniesione 


nym stopniu niedostątecznym może 
komisja klasowa przyznać uczniowi 
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nych przedmiotów zyskał stopnie 
pomyślne, © tem należy osobno po- 


stikch szkół średnich ogólno-ksztai, wtedy, gdy dany przedmiot istnieje] wiadomić nadzór domowy, 


cących i zakładów kształcenia nau- 


czycieli w okręgu okólnik, w spra-| 


wie zniesienia egzaminów PZ: 


czych. Według tego okólnika osta-. 
teczna kwalifikacja uczniów wszy: | 
stkich klas ma się odbywać z koń-| 


cem roku szkolnego, Tem samem 
nie będą mieć zastosowania powa- 
kacyjne egzaminy poprawcze. Po- 
stęp ogólny dostateczny" przy jed- 


W. WERESAJEW, 


Przypadek 


Cała tą sprawa zaczęła się od 
błą hostki, 

Smoljaninow przysłał im dwa bie 
loty wolnego miejsca na występy 
Szaljapina. Służąca Smoljaninowa 
przyniosłą im te bilety. Na ulicy by- 
© zimno 1 wietrzna: 

Anna Aleksgndrowna zapytała: 

— [le mam dać jej napiwku? 

Mąż odparł: 

— Najmniej dwadzieścia pięć ko- 
picjek, 

— Wykluczone! Za gó? Wystar- 
izy dzięsięć kopiejek. 

— Co ci wpadło do głowy, Aniu? 
KGa daje dziesięć kopiejek napiw= 
Tu 

— Mój Boże., Co za arystokra- 
fyczne zwyczaje! Dziesięć kopiejek 
wystąrczy.., — Anna zwróciła się 
do swojej służącej: — Proszę, Na- 
asza, dać tamtej.. 

— Poczekaj, Aniu — próbował 
przekonać ją: | 

— Notąsza, — powtórzyła óstró, 
— oto dziesięć kopiejek., Proszę | 
anieść,,, | 

Był strasznić zły na nią, ale już! 
wę się nie odezwał, tylko, milcząc, 


w programie klasy następnej, do 
której uczeń przechodzi i gdy nota 
niepomyślna z jednego przedmiotu 
nie jest wymikiem lenistwa lub wy- 
raźnego zlekceważenia przedmiotu. 
Gdy jednąk uczeń i w następnym 
raku nie uczynił w tym przedmio= 
cie przynajmniej dostatecznych po- 
stępów; winien pozostać drugi rok 
w tej samej klasie, chociażby z în- 


zągryzał wargi. Natasza skłoniła stę; szkodzi! Nie będziemy mówić, samí 


lekko, udając, jakby mie słyszała 
sprzeczki między państwem i wy- 
szłą z dziesięcioma kopiejkami do 


kuchni. Panna do dzięci była rów-| ko drobnostki! 


nież w pokoju, Zapewne też wszy 
stko słyszała, — Wstrętnel.. Ona 
powinna się wstydzić przed ludź- 
mi,» — myślał mąż, 

Był bardzo zdeńerwowany i wiel- 
kiemi krokami spacerował po poko- 
ju. Anna Aleksandrowna zapytałą 
go uprzejmie: 

— Chcesz herbaty? 

Odparł ostro: 


— Nie, 

Podeszła do synka Boreszki i mó- 
wiła do niego cichym głosem: 

— Papa denerwuje się! Nie będzie 
my się do niego odzywać! Przesta-| 
nie się zaraz gniewać... 

I to wszystko działo się w obe- 
cności służebnej dziewczyny! Żona | 
wiedziała przecież, jak on nienawi= 
dzi kłótni przy ludziach, Nie mó- 
wiąc nie, pośpieszył do swego gabl- 
netu, 

Usiadł przy biurku i rozmyślał, 
Okropne! Traktuje go jak! 
chłopca! Nie chce z nim mówić. 
Taką arogantka j to przy obcych. 
Śmieszne doprawdy: jutro on wy 
stępować będzie przed sądem, iq 
ko obrońca, a tu, w domu: „Nie nie. 


się uspokoi..." A przecież sama py- 
tała, ile należy dać napiwkul... A w 
rzeczywistości, jąkię to są wszyst- 
Takiemi drobnost- 
kami prowokuje zawsze kłótnie.,, 
Jak u małych dzieci, które nie cho- 
dzą jeszcze do szkoły, Takie spre- 
caki mogą być tylko między małe- 
mi dziećmi lub małżonkami... 

Zapukano lekko do drzwt, Anma 
Aleksandrowna zapytała głosem 
pełnym poczucia swej winy: 

— Aliosza| Można wejść? 

Odparł chłodno: 

— Nie, nie można. 

Przeglądał nieuważnie swe papie 
ry, leżące na biurku, myśląc: 

Starą historja.. Terąz ona będzię 
znowu łagodna i cicha, jakgdyby 
można ten wstyd i poniżenie, jąkie- 
go doznał przedtem, odrazu zapo- 
mnieć, Pa chwili uśmiechnął się iro 
nicznie, Już wie, dlaczego pukałą. 
Przecież nie wypił drugiej szklanki 


Trzymaj bezmyślnie pióro w rę-' wycbraźni, auż życiewikrało dlań 


Przy dwóch stopniach niedosta- 
tecznych bez względu na to, z ja- 
kich przedmiotów ję uczeń otrzy- 
mai, wynik ogólny nie może być 
uznany za dostateczny. Także jeden 
stopień niedostąteczny przy „„nieod- 
powiednim'* stopniu z zachowania 
się uniemożliwią postęp ogólny „do 
stateczny '. 


pokrywać nie mą obowiązku| Gor 
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czyńskiego i jego personelu, wzglę 
dnie zainteresowanej instytucji ubez 
pieczeniowej, 

Ale jakiż to ma związek z kwali- 
fikacjami p. Gorczyńskieęgo na dy- 
rektora teatrów miejskich? Bo prze: 
cięż idąc po tej linji, możnaby rów- 
nież zginteresować się, czy dyr. Gor 
czyński pokrywa regularnie wszy: 
stkie swoje prywatne rachunki. 

W tem miejscu, jednąk, sprawa 
nabiera specyficznego posmaku. 

Dyr. Gorczyński, iem „ząrzu: 
ty" odpiera, W opublikowanym w 
prasie liście otwartym twierdzi, że 
zarzuty p. wiceprezydenta Wieliń- 
skiego „nie odpowiadają rzeczywi- 
stości'. Artyści teatru miejskiego 
nietylko zostali ubezpieczeni, gle ze 
świadczeń socjalnych już korzystali 
i korzystają, Dalej nazywa dyr. 
czyński „zupełnie niezgodnemi 
z rzeczywistością” twierdzenia B, 
Wielińskieęgo o niepłacenia przez 
dyrekcją teatru miejskiego państwo 
wego podatku od uposążeń. 

Uważamy. że dyr. G. zupełnie 
nmiepotrzebnie usprawiedliwia się 7 
zarzutów, które z punktu widzenie 
interesów miastą z prowadzeniem 
teatru nic wspólnego nie mają. Ro 
zumiemy dobre intencję autora za 
rzutów, które mają na celu zdy 
skredytowanie dyr. G. w świecił 
aktorskim. Toteż z tego jedyni 
punktu wadzenia próstą i godn: 
enuncjącja dyr. G, jest zrozumiała 

Ale jąkże tedy jest z tym jedy- 
nym „zarzutem p, Wielińskiego! 
Dyr. G. stanowczo go odpiera, Któż 
tu minął się z prawdą? I teraz w 
całej jaskrąwości występuje odmow 
ne stanowisko przedstawicieli magi. 
statu na komisji teatralnej wobec 
propozycji wysłuchania wyjaśnień 
dyr. G. Dziś to wyjaśnienie już ma- 
my, 

Sprawa nie pozostawia żadnych 
wątpliwości, Obecny magistrat dą- 


\ ży, do swoich celów, nie przebiera: 


jąc w środkach. Dla usunięcia nie- 
sympatycznych sobie ludzi każdy 
środek jest dobry, choćby rajbrzyć 
szy, choćby i ze szkodą dla intere 
sów miasia, jak w danym wypadku 
z wielką szkodą dlą imteresów kul. 
tury artystycznej. 

Tyle o dyr. Gorczyńskim, 

O ile w stosunku do dyr, Gor 
czyńskiego ojcowie miastą podkre 
ślali ważność czynnika oszczędno. 
ści w sprawie teatralnej, o tyle w 
stosunku do obecnego kierownik? 
teatru tych skrupułów nie mają, bt 
wiem już zgóry kasa miejską wy 
płaciłą p. Adwentowiczowi złotycł 
10.000. 

Jest do pewnego stopnia rozbra: 
jająca troskilwość o losy kierowni- 
ka czy teatru, jeżeli się zważy że 
historja samorządu nie notuje dotąd 
podobnego wypadku. 


ku i pisał coć na papierze. Potem | innego znaczenia i wartości, Jak mc 


otworzył szufladę biurka, by wyjąć| żna tak zątruwać sobie 


mową stalówikę. Leżał tam futerał z 
browningiem, Ząbierał go ze sobą, 
gdy jechał na wieś, Wyjął broń z 
futerąłu, sdi taka gładką i błysz- 
cząca. Gdyby się zabit.. Zostawił- 
by list: „Tyś zniszczyła moje ży- 
cię, ty wstrętna kobieto! Pnzekli- 
nam cię!” 

Wyobrążał sobie, jak oma wbie- 
gnie do pokoju na odgłos strzału. 
Co to będzie za straszną chwila, 
gdy zobaczy jego konwulsyjnie drga 
jące ciało z przestrzeloną głową! 
Widział ją, jak leżeć będzie z dzi- 
ką rozpaczą przy trumnie į będzie 
wołała: 

— Aljoszą! Aljosza! Wstańl,.. 

Potem uspokoi się, W. nocy jed- 
nak, gdy nikogo nie będzie, usią- 
dzie z ząpłakanemi oczyma przy ka 
tafalku i, płacząc cichutko, będzie; 
zawodziła jak matka, którą straciła 
swe jedyne dziecko: 


herbaty! O, kobieto! Ze spokojnym| _— Aljosza! Ukochany Algosza! 
uśmiechem postawi swą nogę na duj Dlaczego to zrobiłeś? Wstań, sły- 
|szy mężczyzny i mocno przyciskać| szysz? 

będzie obcasem.. a równocześnie! Oczy jego nagle napełniły się łza- 
dą się pokrajać w kawałki, ażeby| mi. b 
‘tylko ten ssm mężczyzna wypił Moja biedn; Anka, — pomy- 
swą zwykłą, drugą sz lsnkę her-| śl 

baty! Smierć przeszi. tylko obuk, w 


p 


życie drob: 
nostkami,, A poza niemi — ile pie- 
knego, jasnego i niezapomnianego 
uroku jest ich w życiu! Chociążby 
wówczas, śdy w swej białej, zawsze 
czystej bluzeczce, siedzi z małym 
Boreczkiem przy stole, — Jalka tkti- 
wość i mącierzyństwo bije wówczas 
od nięjl.., 

Namyślał się przez chwilę. A jed- 
nak dobrze byłoby dać jej małą na- 
uczkę, 


Nie zwraca nigdy uwagi na jego 
zdąnie, I dzisiaj z o „ak 
kopiejkami!... 

Chciął sobie tizmysłowić scenę 
swej śmierci, 

Na kawałku papieru napisał du: 
żemi, wyraźnemi literatni: „Tyś zni- 
szczyła moje życie, ty przeklęta ko. 
bieto!” 

Potem wyjął z rewolweru magi: 
zyn z nąbojami, uśmiechając się 
przeczytał jeszcze raz napisane sło- 


wa, przyłożył rewolwer do skron 


i pociąśnął za cyngiel, Zapomn 
fednaki e 
Zapomniał o tem, że jedna ku 
zostałą w lufie, Odgłos strzału +02 
legł się po calam mieszkaniu... 
Tłum. L R 
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Kronika 


b CZERWIEC 


Bonifacego 


Jutro: 
Norberta. 


Wschód sł. 401 
Zachód sł. 19,55 
Dokąd pójść? 

Teatr Miejski; — Gościnne wy-; 
stępy t. zw. praskiej grupy słynne-| 
go moskiewskiego „Teatru Stant- 
sławskiego" (Teatr Artystyczny). 

Dziś premjera w 7-miu obrazach 

Jutro po raz trzeci „Wiśniowy 
sad". 

W piątek premjera „Potęgo cte- 
manoty: * 

Dostojewskiego „Bracia Karmazow' 

Teatr Kameralny: — Dziś wesoła 
3-aktowa komedja amerykańska J. 
Ląrric'a „Gorączka nafty" z M. 
Zniczem w roli głównej. 

Jutro: — „Gorączka nafty", 

'featr Letni (w ogrodzie Staszica): 

Dziś i dni następnych świetna sa- 
tyra Katajewą „Kwadratura koła". 

Początek o godz. 9-ej 

Powrót tramwajem zapewniony. 

Teatr Popularny: — Dziś „Księż- 
niczka czardasza", operetka, która 
w tryumfie obiegła sceny całego 
świąta. W roli tyt. E. Brandtówna. 

Jutro: — „Księżniczką Czarda- 
sza”, 

W przygotowaniu przeróbką ro- 
mansu Al. Dumasa p. t, „Irzydzie- 
ści lat z życia szulera”, 


KINOTEATRY, 
Casino: — Sportowiec z miłości, 
Corso: — Pirąci Pustyni. 
Grad- Kino: — Rekordzistką. 
Luna: — Palais du Lux. 
Odeon: — Czyją jest moją żona? 
Oświatowy; — „Dziewczę z ludu‘ 


(dla dorosłych), „Zwycięzcy i zwy-| i Piotrkowie zaaaląrmowane zostały j do 


ciężeni' (dla młodzieży), 
Splendid: — Gehenna pasierbicy. 
Spółdzielnia: — Śmiej się pajacu. 
Wodewil: — Panika. 


RADIO. 


PROGRAM WARSZAWSKI 
ŚRODA. 
11.56 — Sygnał czasu z Warszaw 
skiego Obserwatorjum Astronomicz 
nego, hejnał z wieży marjackiej w 


ANVI — „GŁOS POLSKI" — 1929 


Interwencja PPS.-irakcji rewolucyjnej 


spowodowała przyznanie kredytów na 


roboty publiczne, przedłużenie okresu zasiłko- 


wego i przyspieszenie budowy dworca 


W już donosiliśmy w tych dniach 
w Warszawie odbyła się konferen- 
cja Centralnego zrzeszenia klaso- 
wych zwązków zawodowych stoją- 
cych ną stanowisku państwowo - 
twórczym, 

Na konferencji tej delegacja łódz- 
ka wysunęła kilka wniosków doma 
gających się od rządu 1) ZBADA- 
NIA PRZYCZYN KRYZYSU W 
PRZEMYŚLE WŁÓKIENNICZYM, 
2) PRZEDŁUŻENIA OKRESU ZA 
POMOGOWEGO I UDZIELANIA 
ZAPOMÓG WSZYSTKIM BEZ- 
ROBOTNYM, 3) UDZIELENIA 
KREDYTÓW NA ROBOTY PU- 
BLICZNE, CELEM ODCIĄGŻE- 
NIA BEZROBOCIA, 4) OBO- 
STRZENIA PRZEPISÓW O HY- 
GIENIE I WARUNKACH BEZ- 
PIECZEŚSTWA PRACY, 

Wnioski powyżesze jednogłośnie 
przez kongres zostały przyjęte — 


towarowego 


wskutek czego w dniu oneśdajszym 
przedstawiciele związku łącznie z 
delegacją łódzką  interwenjowali w/ 
poszczególnych mininstrestwąch. | 

Na skutek tych stanań KREDY-| 


PERSER EE EJ 


lie osóh pobierała 


zasiiki 
od 6 do 12 maja? 


Według obliczeń urzędu zasiłko- 
wego magistrątu m, Łodzi — ogólna 
liczba osób, pobierających zapomo- 
gi doraźne w okresie od 6 do 12 ma- 
ja r. b, wynosiła 308 w tem: 286 
mężczyzn i 22 kobiet W Arici 
tym wypłacono zasiłków na ogólną] 
sumę zł. 4,857.95. 

Zasiłki ustawywe pobi:rało ogó-! 
łem 7151 osób, w tem: 4534 męż- 
czyzn i 2617 kobi:t, Suma wypła-! 
conych zasiłków wynosiła złotych 
115.221.15. 


TY NA ROBOTY PUBLICZNE 
ZOSTAŁY PRZYZNANE jak rów 
nież OKRES ZAPOMOGOWY 
DLA BEZROBOTNYCH ZOSTA- 
NIE PRZEDŁUŻONY. 

Dowiadujemy się również, że de- 
legacja interwenjowała u ministra 
komunikacji p, Kiihna prosząc go o 
SPOWODOWANIE ROZPOCZĘ- 
CIA ROBÓT PRZY BUDOWIE 
STACJI TOWAROWEJ NA WI- 
DZEWIE, gdzie znalazłoby prącę 
kilka set bezrobotnych. W związku 
z powyższym minister Kiihn wydał 
polecęnie, aby zarząd kolejowy, 
przystąpił natychmiast do robót 
związanych z budową stacji towa- 
rowej na Widzewie, 

Na skutek takiego zarządzenia — 
dyrekcją węzła łódzkiego ROZPO- 
JUŻ PRZYJMOWANIE ROBOT- 
NIKÓW, a w szcezgólnoścj mura- 
rzy zą pośrednictwem P. U.P.P. r 


Wyprawa po złote runo 


Trzej Księża ofiarami złoczyńców = Szoter 
taksówki przyczynia się do wylirycia sprawców 


Władze policyjne w Tomaszowief Kordasz zęznął, że wiózł w nocyj zamieszkałego w Chojnach pod Ło- 


kradzieżąmi, których dokonano u 
księdzą kanonika Szymańskiego w 
Towaszowie, u księdza proboszcza 
Raskiego w Drużbicąch powiatu 
piotrkowskiego oraz u księdza pro- 
boszcza w osądzie Wolbórz powia- 
tu piotrkowskiego. Wszystkie te 
kradzieże zostały dokonane ubieg- 
łej nocy, gdzie złoczyńcy wykradli 
różną biżuterję wartości kilkunastu 


Krakowie, komunikat lotniczo- me-| tysięcy złotych, 


teorologiczny. 


Zawiadomione o powyższem włą- 


12.10—13,00 — Program dla dzie] dze śledcze w Tomaszowie i Piotr- 


ci wiejskich, 

12,50 — Komunikaty Pow. W, K. 
Transmisją z Poznania ną wszyst- 
kie polskie stacje. 


kowie wszczęły natychmiast ener- 
giczne dochodzenie, w wyniku cze- 
go udało się stwierdzić, że złoczyń- 


13.00 — Kom.: roln., meteorolg.,| cy przyjechali taksówką oznaczoną 
oraz transmisja z Krakowa notowań| ŁD 5258, Wobec tego władze tam- 


giełdy zbożowej krakowskiej. 

14.50 — Komunikaty: meteorolo- 
śiczny ! gospodarczy. 

15.50—16.45 — Koncert z płyt 
gramofonowych. 

17.00 — Odczyt p. t. „Czem jest 
plankton", " PEP 

17.55 — Koncert popołudniowy 
Orkiestra P. R. pod dyr. J. Ozi- 
mińskiego, J. Strzelecka (sopran), 
W. Barkath [fort.) i prof, L, Urstetn 
(akomp.) 

19,10 — Odczyt p. t „Z legend 
starego Krakowa", 

19.35 „Skrzynką pocztowa 
rolniczą". 

20.05 — Kom. konkursowe P. 
W. K, 

20.15 — Koncert wieczorny: M. 
Trombini-Kazuro (fort., Z. Dolni- 


tejsze natychmiast skomunikowały 
się telefonicznie z urzędem śled- 
czym w Łodzi, który stwierdził, że 
powożącym taksówkę tą jest nieja- 
ki Kazimierz Kordasz, zamieszkały 
w Łodzi przy ul. Keniga 11. 
Wezwany do urzędu śledczego 


Piotrkowa i Tomaszowa 
trzech osobników i w okaząnym 
mu albumie przestępców urzędu 
śledczego poznał dwóch: niejakiego 
Michała Wojtczaka nigdzienie mel- 
dowanego į Romnana Stolarczyka 
PIWIE. EJ PUREE AR TERYN SZ 


Burmistrz m.Piofrkowa 
złożył mandat 

Na ostątnim posiedzeniu rady miej 
skiej, na skutek rewelacji „Głosu 
Polskiego", dotyczących gśospodat- 
ki miejskiej i wyłonienia stąd przez 
radę specjąlnej komisji do zbądania 
tej gospodarki burmistrz m. Wieia 
nia p, Oraczęwski złożył mandat. 

Gest p. burmistrza uważamy xa 
spóźniony, bowiem rewelacjami wie 
luńskiemi zainteresowały się włądze 
nadzorcze i prawdopodobnie wy- 
ciągną odpowiednie konsekwencje, 
które znacznie będą odbiegać od 
gestu — złożenia mandatu, 


jakiśy dzią. 


Zarządzono natychmiast areszto- 
wanie Stolarczyka, który wzięty w 
krzyżonwy ogień pytań wskazał 
miejsce pobytu Wojtczaką. Oby- 
dwaj przyznali się do dokonania 
wszystkich trzech kradzieży, przy- 
czem na trzeciego wspólniką kra- 
dzieży wskazali na niejakiego Józe- 
fa Ciszewskiego bez wiądomego im 
miejsca pobytu tegoż. Jednocześnie 
przyznali się, że biżuterję tę sprze- 
dali niejąkiej Chanie Milstein, za- 
mieszkałej przy ul. Łągiewnickiej 4 
w Ładzi. Milsteimowa jednak nie 
przyznała się do kupowania jakiej- 
kolwiek biżuterji, przyczem zezna- 
ła, że złoczyńców wogóle nie zna. 
Dokonąna rewizją w mieszkaniu 
Milstęinowa niedała żadnych pozy- 
tywnych rezultatów. 

Stolarczyka, Wojtczaka i Milstei 
nową osadzono w więzieniu do dy- 
spozycyj władz sądowych. Za trze- 
icm ząś złoczyńcą Józefem Ciszew- 
skim rozesłano listy gończe. (p) 


Katastrofa budowlana 


Cztery osoby ciężko ranne 


Oneśdaj w godzinach popołudnio| zaczęło się chwiać, Majster prowa-$ 


wych Koło było widownią niebywa, dzący remont nie zważął jednak 


łego wypadku budowlanego. Oto 
właścicielka domu przy ulicy To- 


na to. 
W chwili gdy zaczęto wicągać 


cki (baryton), prof, W, Kochański ruńskiej32 niejaka Silber$owa przy | wiadra z cementem, całe rusztowa- 


(skrzypce), 

21.35 — Literacki występ autor- 
ski: „Angielka 1 słońce” — W, Sie-| 
roszewski, 

22.00 — Komunikat lotniczo- me- 
teorologiczny, 

22.05 — Odczyt p. t, „Szwecja”. 

22.25 — Kom. PAT, 

22.40 — Kom. polic., sport. |! nad 
program. 

23.00 — Trąnsmisja muzyki ta- 
necznej z Krakawa. 


Dyżury aptek 


Dziś dyżurują apteki: M. Lip- | Staw 


G. Antoniewicza (Pabianicka 50). 
K. Chądzyńskiego (Piotrkowska 
Nr. 164), W. Sokolewicza (Prze- 
jazd 19), R. Rembie'iiskieg i FAn-f 


stąpiłą do zewnętrznego tynkowa- 
nia posesji, — Przedsiębiorstwo, 
które podjęło się remontu, chcąc 
przyśpieszyć prącę zeczęło od sta- 
wiania rusztowania, Gdy robotnicy 
przystąpili do pracy rusztowanie 

ean = ro: 


nie z głuchym trzaskiem runęło, 
| przygniatając majstra Stefaną Ja- 
niaka orąz robotników: Marjana 
Kwartę, Waącławą Surgoia, Józefa 
| Kruszyńskiego i Stefana Śmiałczyń 
skiego. 


Na miejsce katastrofy przybyły 
niezwłocznie policją i straż ognio- 
wa. Zaczęto odrzucać deski ; belki, 
z pod których wydobyto ciężko 
rannych robotników. Stan robotni- 
ką Wacława Surgota, mieszkańca 
wsi Brudzew, pod Kaliszem, bez- 
nadziejny. 

Miejsce katastrofy zabezpieczono 
do czasu przeprowadzenią oględzin 
specjalnej komisji budowlanej, 


Samobójstwo w studni 


ma tle zatargów z rodziną 


28-leini Marcin Michalak, mie- 
szkąniec wsi Baliszewce, gminy 
w powiecie kaliskim po 
sprzeczce z rodzicami 
demu, oświadczywszy uprzednio, że 
odbierze sobię życie, Nie przywią« 
zywano wagi do słów zdenerwowa- 


drzeja 28), |. Zundeizwicza Pini | nego Michalaka 
rowska 25 A. Kasoerziewicz le aoib 4 
kows ka 25). M. Kasper stwicza, nle powrócił do domu ną noe, zi- 
CARITANA 4%) Ś PidwitArskicae| ezen go emakas CA Í i 

S Mał Bęc asddó! WSLĄCH częto go sznaacć ludy to ńie pu- 
iyuzezidsaa <C), l mogło dano znać policji, ta jednak 


również nie mogła go odnaleźć, 
Dopiero wczoraj po południu na-! 
trafiono na ślad zaginionego, W po-| 


1 


łą fajecznę należącą do Michalaką | 
i doniesiono o tem jego rodzicom,! 
którzy z pomocą sąsiadów zaczęli! 


skoro ten jednak] przeszukiwać „Bosakąmi* głęboką” tysa. 


studnię. 
Das 


rz 


ı bowiem w chwilę później wydoby- 


to z dna studni zwłoki Marcina Mi 
chalaka. 
Trupa samobójcy zabezpieczyła 


tog Rilis n iet iat azi led 
wybiegł z bliżu studni wiejskiej znaleziono mą policja do czasu przeprowadzenia 


oględzin sądowo - lekarskich, 

Michalak w końcu czerwca mia!| 
się ożenić z córką miejscowego sol 
i 


4 wag i 
żęm Bi ta Ty Ads 
zeczonej, jaś I rogzi- 


Rozpacz nar 


je nie omyliło rodziców, ców Michalaka, który był jedyna- 


1-75 z 4,7 
kiem, nie ma granic, 


Wykory do Kasy Chorych 
pod znakiem zapytania 


Alkcja przedwyborcza do Kasy 
Chorych w Pabjanicąch, mimo że 
termin wyborów zbliża się coraz 
bardziej jeszcze prawie że nie zo- 
stałą rozpoczęta. 

Tylko związek „Praca Polska" 
wydał odezwę, ) 

Pozostałe ugrupowania milczą mi 
mo, iż złożyły swoje listy kandyda 
tów. Ta cisza przed wyborami tłu- 
maczoną jest tem, że wszyscy spo- 
dziewają się odłożenia terminu wy- 
borów. 

Władze na wypadek odłożenia 
wyborów, mają prawdopodobnie za 
miąr przeprowadzić całkowitą reor- 
ganizącję Kas Chorych w kierunku 
usunięcia pierwiastków politycz- 
nych w tych instytucjach i nadania 
im charakteru bąrdziej fachowego, 


Plan regulacji miasta 

przedmiotem badań 

specjalnej komisji 

W związku ze sporządzonym pla 
nem regulącji miasta Pabjanic, ma- 
gistrąt powołał do życią specjalną 
komisję w celu uzgodnienia intere- 
sów miasta ; obywateli do projekto- 
wanych zamierzeń, Do komisji tej 
powołano szereg osób z pośród wła 
ścicieli nieruchomości. Magistrat wy 
łaniając komisję chce wysłuchać œ 
pinji miejscowego społeczeństwa w 
sprąwie *esulacji miasta oraz zwią 
zanych z tem różnorodnych stref za 
budowań. 


Krwawy porachunek 


na tlę zatargu o ciele 


We wsi Zagrody Jutroszewskie, 
gm. Grabica, mieszkął gospodarz 
Mielczarek, który prowadząc zasob 
ne gospodarstwo, często sprzeda- 
wał trzodę chlewną, krowy i cielę- 
ta. Również w tych dniach posiadał 
Mielczarem do sprzedanią cięlę, na 
którę miał wielką ochotę sąsiad, 
niejaki Gawrych, jednąk ceną po- 
stawiona przez Mielczarka wydawa 
łą się mocno wygórowaną Gawry- 
chowi i z tego powodu tranząkcją 
nie doszła do skutku, Właściciel 
sprzedał cielę innemu amatorowi, a 
Gawrych zapałał nienawiścią do 
sąsiądą. 

Onegdaj ulewa zalała pola 1 zasie- 
wy w całej wsi i między innemi 
Piotr i Gawrychowie poszli na swo- 
je pole, h zat zeń wodę na 
zągony Milcząrka. Poker: 
wybiegł oczywiście z protestem, a 
wówczas bracia Gawrychowię po- 
częli go bić szpadląmi — wieśniak 
upadł nieprzytomny na ziemię, bro- 
cząc krwią, Chory został odstawiow 
ny do szpitąlą Św. Józęfa w Łodzi 
gdzie dotychczas nie odzyskał przy 
tomności, Sprawcy zostali areszto- 
wani i oddani w ręce sędziego śled- 
czego, który winowajców odesłał 
do więzienia w Piotrkowie. 


Tajemniczy zgon 


posterunkowego Policji 
Państwowej 
w Łęczycy 

W dniu wczorajszym policją w 
Łęczycy zostąła powiadomiona, że 
poląch pod Łęczycą leży trup męż- 
czyzny ubranego w mundur policyj 
hy. 

Natychmiast na miejsce wypadku 
udał się komendant posterunku, 
który wszczął pierwiastkowe docho 

zenie. 

W toku dochodzenią okazało się, 
że trupem jest 37-letni Ignacy Ko- 
wel posterunkowy policji państwo- 
wej, 

Dalsze dochodzenie ustali czy 
Kowel popełnił samobójstwo, czy 
też w tajemniczy sposób został za: 
mordowany, r. 


Dalsza zniżka cen 
chieba i bułek 


W związku z dalszą zniżką cen 
żyta i mąki, urząd wojewódzki w 
Łodzi zarządził  przeprowądzenie 
rewizji obowiązujących cen chleba 
we wszystkich miastach województ 
wa łódzkiego, 

Wobec tego, iż w Łodzi w ciągu 
ostatnich tygodni cena chleba była 
dwukrotnie obniżaną, zniżka obec- 
na nie będzie znaczna. Obniżoną 
netommiest zostanie cena pieczywa 


| GaranneGn 
PSZEDNUEŻO, 


ivy — „GLUS ronn LIZZ 


Tajemnicze samobójstwo szofera taksówki 


Wystrzałem z rewolweru odebrał sobie życie, po- 
zostawiajac lakoniczny list do swych córek 


Ubiegłej nocy z nieustanonych do 
ychcząs przyczyn pozbawił się ży- 
sia właściciel tąksówiki Nr. 166 
38-letni Ludwik Szolc. 

Szolc przed rokiem przybył do 
Łodzi z Torunia, gdzie posiądał 
swego czasu kilka taksówek. Zamie 
szkał w Łodzi wraz z żoną i córka- 
mi, 18-leinią Leomją i  15-letnią 
Adzią w skromnym mieszkanku 
przy ulicy Wiznerą 22, 


Szolc 
pracowitym i zrównoważonym, W 
osiatnich dniach jednakże niewiado 
mo z jakiego powodu począł on 
zdradzać bardzo silne zdenerwowa- 
nie į stale przebywał poza domem. 


Wczoraj wieczorem zaprosił do 
siebie gości, przeważnie szoferów. 
Libacja trwała do godziny 12 w no- 
zy. Szolc wypił znaczną ilość alko- 
kolu i gdy był już mocno pijany po- 
żegnał się z gośćmi, których pozo- 
stawił w swem mieszkaniu. Udał 
się on do szwagra Józefą .Choraka, 
zamieszkałego przy ulicy Wiznera 
Nr. 9. 


Zmiany w policji 


Jak się dowiadujemy, kierow- 
aik 7-go komisariatu policji pań- 
stwowej, podkomisarz Marcin 
Andziak, rozpoczął 5-tygodniowy 
arlop wypoczynkowy. Zastępuje 
go w urzędowaniu kierownik III 
komisariatu podkomisarz Wil- 
czyński. 


Do III komisariatu przydzie- 
iony został podkomisarz Wiktor 
Walman, kierownik X komisarja- 
tu, a na miejsce tegoż wyznaczo- 
no oficera inspekcyinego komen- 


dy miasta podkomisarza Umge- 
heuera. 
W dniu wczorajszym rozpo- 


czął urlop 10-dniowy zdrowotny 
naczelnik wydziału śledczego nad 


był człowiekiem bąrdzo; 


— Co ci się stało? — spytał go 
Chorak, którego zaniepokoił niesa- 
mowity wygląd Szolcą. 

— Nie mogę ci nic powiedzieć 
odparł zapytany. — Daj mi kartkę 
papieru. 

Chorak spełnił jego prośbę. 

Szolc usiadł przy stole i drżącą 
ręką napisał następujące słowa; 

— Córeczki moje! Wam pozosta- 
wiam taksówkę... 

Gdy skończył pisanie wyjął z 
kieszeni rewolwer i odezwał się do 
szwagra; 

— Za dziesięć minut już nie będę 
żył, 


KRWAWY NAPAD 


Zbieg ulic Jesionowej i Wrze- 
sińskiei na Bałutach był wczoraj 
widownią strasznej masakry. Uli- 
cami temi przechodzili 23-letni 
Leon Pilichowski,. zam. przy ul. 
Wrocławskiej Nr. 28, 23-letni Bo- 
lesław Szymański, zam. przy “l: 


tiy Nr. 60 i 51-letni Jó- 


| zef Szymański. 


Chorak widząc, iż Szolc chce po- 
pełnić samobójstwo chciał wyrwać 
mu broń, lecz Sz. nącisnął cyngiel. 
Rozległ się wystrzał, Kula utkwiła 
w ścianię. : 

Chorak na odgłos strzału cofnął 
się w kierunku drzwi i w tej chwili 
Szolc przyłożył rewolwer do swej 
skroni. Rozległy się jeszcze dwa 
strzały, po których Szolc padł na 
podłogę, zalewając się krwią. 


Wezwane doń pogotowie, które 
przewiozło go do szpitala św. Józ=- 
fa. Dziś rąno samobójca. nie odzy- 
skąawszy przytomności, zakończył 
życie, 


na kraficach miasta 


Nagle, gdy znaleźli się przy 
zbiegu powyższych ulic, wybie- 
gło z bramy 5-ciu nieznanych o- 
sobników, uzbrojonych w noże i 
tępe narzędzia, zadając wszyst- 
kim trzem ciosy i rany. 

Masakra ta skofńczyłaby się 
niewątpliwie poważnie, gdyby 


Mili synalkowie 


poranili nożami rodziców 


Małżonkowie Inwertowie, zamie-$ Młodzieńcy przyrzekli sąsiadom. 


szkali przy ulicy Wólczańskiej 119, 
Í od dłuższego cząsu żyli na wrogiej 
stopie ze swymi najstarszymi syna- 
mi Brunonem i Edwardem. Mto- 
dzieńcy ci nie chcieli bowiem prą- 
cować, włóczyli się po knajpach i 
wymiusząli od rodziców pieniądze 
na wódkę. 
Wczoraj około godziny 5-ej po 
południu Bruno į Edward wszczęli 
z rodzicami gwamturę, Dzięki inter- 


żę dadzą już spokój rodzicom į wy 
szli z domu. 

O godzinie 11-ej powrócili oni z 
jakiejś libacji i po pijanemu znów 
wywołali awanturę, rzucając się z 
nożami na rodziców. 

Starzy Inwertowie zostali dość 
ciężko poturbowąni. Ranny został 
również jeden z młodych Inwertów, 
który stawił opór nądbieśłym są- 
siadom. 


jant nie spłoszył krwawych na- 


Nr. 152 


Pomysłowego wożnice i jego 
ftompanów 
wsadzono do Kozy 


W fabryce tow. akc. John przy 
ulicy Piotrkowskiej 217, dokonywa 
no systematycznych kradzieży że- 
laza, Dyrekcja fabryki zwróciła się 
do wydziału śledczego, który wdro 
żył enengiczne dochodzenie, 

Dwaj wywiadowcy, wydelegowa- 
ni specjalnie do zakładów łabrycz- 
nych przez dłuższy czas bacznie 
obserwowali wszystkich pracowni- 
ków, lecz nie zauwali nic podejrza- 
nego, 

Pewnego dnia wywiadowcy za- 
trzymali woźnicę, Franciszka Brze- 
zińskiego wyjężdżającego z fabryki 
z transportem żelaza, Okazało się 
wówczas, iż Brzeziński ukrył w 
wozie pewną ilość żelaza którą 
skradł z magazynu i dołączył do 
transportu, przeznaczonego do wy- 
syłki. 

Wożźnicę natychmiast qresztowa- 


przechodzący podówczas polic- 


pastników. którzy rzucili się do 
ucieczki. 

Zawezwane do  poranionych 
pogotowie mieiskie stwierdziło u 
Pilichowskiego ciężkie rany, za” 
dane nożem w głowę. 


15 proc. podwyżki 


żądają pracownicy 
piekarscy 


Związek pracowników  piekar- 
skich wystąpił w swoim czasie do 
cechu z żądąniąmi 15 proc. podwyż 
ki zarobków począwszy od dnia 10 
czerwca, 

Cech majstrów piekarskich żąda- 
nia jowyższe załatwił negatywnie, 


W dniu wczorajszym w sprawie 
powyższej interwenjowali u inspek 
tora pracy p. Wojtkiewicza, przeć- 
stawiciele związku pracowników 
prosząc go o wy”neczenie wspólnej 
konferencji. inspektor pricv przy- 
chylił się do prośby związku pra- 


wencji sąsiadów zajście zostało zii- 


komisarz Wayer, zastępstwo ob- 
(p) ! kwidowane, 


iął komisarz Mika. D 


s | cowników piekerskich | wyznączył 
Wszystkim poszkodowanym | wspólną konferencję ni dzień 7 
gotowie udizeliło pomocy lekarskiej‘ czerwca, r. 


Konkursy hippiczne |Zewody lekkoatletyczne 


w Warszawie 


W drugim dniu zawodów kon- 
iych w Łazienkach rozegrano 3 
conkursy. Pierwsze dwa dostęp- 
de tylko dla jeźdźców polskich, 
twromadziły wielką liczbę zawod- 
ików i zawodniczek. W konkur- 
àe „ujeżdżania* zwyciężył por. 
Zgorzelski na Rinaldo, przed por. 
Pinińskim i Szosląndem. 


W konkursie Łazienek brali 
dział jeźdźcy cywilni. Tutaj 
riumfowała płeć piękna. Nagrodę 
zdobyła p. Chodkiewiczówna na 
Orosiaku. Drugie i trzecie miejsca 
»ajęły pp. Dębińska i Galewska. 

Trzeci konkurs t. zw. amery- 
tański 
sierwszy w Polsce i polegał na 
'em, że jeździec skacze dotąd, do- 
sóki nie strąci pierwszej prze- 


w tym konkursie żadnej roli, o- 
;zczędzając najlepsze konie na 
oóźniejsze rozgrywki. — 

Pierwsze miejsce zdobył mir. 
Tentura (Czechy), mistrz Olim- 
piiski. Drugim był por. Gudin de 
Vallerin (Fr.), trzecim por Clave 
'Francja). 
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Dr. B. DONCHIN 


Specjalista chorób oczu 


POWROCIE DO KRAJU 
yrzyjimuje codziennie od 10 — 1 i 
xd 4-—7, w niedziele od 10—1 pp. 
ul. MONIUSZKI í, 
Tel. 9-97, 


rozgrywany był po raz ist 


o mistrzostwo okręgu 


W dniach 8 i 9 b .m. Ł.O.Z. L.A. 
organizuje zawody o mistrzostwo 
okręgu dla kobiet i mężczyzn w 
Pabjanicach. Łódź najsilniej re- 
prezentowaną będzie przez Ł.K. 
S. który wysyła drużynę lekko- 
atletyczną, złożoną z 25 zawodni- 
czek i zawodników. 


W zeszłym roku w zawodach 
męskich największą ilość punk” 
tów zdobył Ł.K.S.. w zawodach 
zaś kobiecych — Sokół (Pabjani- 
ce). W roku bieżącym konkuren- 
cja będzie jeszcze bardziej zacię- 
ta, gdyż Pabjaniczanie w lekkiej 
atletyce poczynili ogromne po- 
ẹpy. 


„be ź 
Misfrzostwa fennisowe 
szkody. Nasi jeźdźcy nie odegrali ; 


Warszawy 
[ 


Finał gry pojedyżczej panów 
przyniósł zwycięstwo  Greigowi 
(Amglja) nad M, Stolarowem w stò- 
sunku 6:3, 6:3, 5:7, 6:8, 7:5. 


wSingle* pań zakończył się wy- 
graną Jędrzejewskiej nad p. Bru- 
non (Finlandja) w trzech setach 6:3, 
1:6, 6:1. 

„Double* panów wygrali Greig i 
Kożeluh, bijąc parę  finlandską 
Granhold i; Grottenfeld 6:2, 6:4, 6:1 

Piękną formę wykaząlą Jędrze- 
jowska zdobywając pierwsze miej- 
sce w „handicapie'* po zwycięstwie 
nad Finką Brunon, której dawała 


Piłka nożna w Wiedniu) 


W rozgrywkach o mistrzostwo 
Wiednia nastąpił zwrot. Na pierw- 
sze miejsce wysunął się Rapid, 
podczas gdy dotychczasowy lea- 
der Admira pozostał za nim w ty- 
le o dwa punkty. Prawdopodobnie 
Rapid już nie da sobie odebrać 
pierwszego miejsca aż do końca 
rozgrywek. 


Vienna, która kilka dni temu 
zdobyła puhar Wiednia, w mi- 
stęzostwach spadła aż na ósme 
miejsce. 

W sferze zagrożonej spadkiem 
do drugiej ligi znajdują się Bac 
i Glovan. 

ry 

Reprezentacja robotnicza Au- 
strji pobiła w Wiedniu węgierską 
footbalową drużynę robotniczą 
Węgier 5:3 (2:0). 


Aufomohilowe misfrzo- 
stwo Polski 


Rozegrane w niedzielę samocho- 
dowe mistrzowstwa Polski na Krzy 
żówikach pod Krynicą zakończyły 
się głądkiem zwycięstwem Jana 
Rippera (Krąków) na Bugatti. Dru- 
gim był Liefeld (Warsz.) na Au- 
stro-Dąqimlerze, trzecim Szwarcsteln 
(Kraków) na Bugatti, 

W kategorjach wozów sporto- 
wych pierwsze miejsce zdobył Bo- 
gucki (Lwów) na Bugatti. 

Czas Ripperą na przstrzeni 3 km 
| trasy górskiej wynosił 2 m. 31 sek. 
s lepszy od czasu L.icfelda o 6,8 

sek, 


a A R EC O O A O 


Wiadomosci sporto 


Szermiercze 
misirzosiwa Polski 


W dniach 22 i 23 czerwcą od- 
będą się w Warszawie w sali 
Ośrodka W.F. zawody szermier- 
cze o mistrzostwo Polski w trzech 
rodzajach broni: w szabli, flore- 
cie i szpadzie. 


Łódź reprezentowaną będzie 
przez por. Kuźnickiego, p. Rym- 
lera i p. Chirowskiego. W zeszłym 
roku por. Kuźnicki zdobył 5-te 
miejsce w szabli i 4-te we flore- 
cie, a por. Rymler 5-te we flo- 
recie. 


P. Chirowski startuje po raz 
pierwszy w mistrzostwach Polski. 
W zawodach tych weźmie udział 
cała naszą drużyna Olimpijska: 
Pappee, Friedrich, Małecki, Seg- 
da, Laskowski i Zabielski, oraz ci 
szermierze wojskowi, którzy brali 
udział w „wojskowym Szampio- 
nacie Europy* w Budapeszcie. 

Ze względu na udział wszyst- 
kich najlepszych szermierzy. pol- 
skich, zawody zapowiadają się 
niebywale interesująco. 


W dniu 9 czerwcą Amatorski 
Klub Sportowy w Warszawie orga- 
nizuje na szosie 
2 biegi kolarskie na 72 klm. i 25 


kim. W biegu na 72 klm, wezma | 
udział najlepsi kolarze stołeczni Wij 


sznicki, Stefański, Napierącz, Mi- 

chalak i inni, Spodziewany jest rów 

nież start najlepszych  szosowców 
j Polski, 


Jabłonna —Zegrze 


no. Zbądany w urzędzie s'sdczym 
przyznał się, iz dokonywał svs.-- 
matycznych  kradzicży wydał 
swych spólników Stanisława Cy- 
tońskiego i Stąnisława Góreckiego. 


— Oni mnie namowili do złego 
— twiędził — i pomagali mi sprzt- 
dawać żelazo. 

Cytoński i Górecki oświadczyli, 
iż głównym winowajcą byl Erze- 
ziński, a jak ustaliło śledztwo wszy- 
scy trzej odegrali slnaxową rolę. 
Wykradąli oni w nocy spólnie że- 
lązo i sprzedawal: jakiemus pase- 
rowi, 

Onegdaj stanęli przed sądem. 
Skazano ich, ze wzgiędu na dotych 
czasową niekaralność, po 2 mi:sią- 
ce więzienią. 

LAA 
igi 


—— 


Sfan zafrudnienia 
i płace 


Liczba zarejestrowanych bez- 
robotnych zmniejszyła się w cią* 
gu kwietnia z 28.726 osób do 
147.813 w dniu 4 maja r. b. Sezo- 
nowy spadek bezrobocia z nasta- 
niem wiosny, który w r. b. opóźnił 
się o cały miesiąc, jest obecnie 
znacznie silniejszy, niż przed ro- 
kiem. Stosunkowo najlepszą po- 
prawę stanu bezrobocia wykaza- 
ły woj. zachodnie, zwłaszcza ślą- 
skie (z 23.915 do 16.281) i poznań- 
skie (z 13.541 do 8.682). Znacz- 
niejsze polepszenie nastąpiło rów- 
nież w wojew. kieleckiem (spadek 
o około 5.000) i łódzkiem  (spa- 
dek o 3.500). Po rozpoczęciu prac 
budowlanych liczba bezrobotnych 
w tej gałęzi przemysłu zmniej- 
szyła się w ciągu kwietnia o prze- 
szło 30 proc. Według poszczegól- 
nych zawodów stan bezrobocia w 
dniu 4 maja r. b. przedstawiał się 
następująco: bezrobotnych górni- 
ków 5.420, hutników 2.657, meta- 

lowców 8.393, włókienników 16 
tysięcy 992, pracowników budo- 
wlanych 19.655, pracowników u- 
mysłowych 12.567. 


zytajcie „GłosPolski” 


we 


Wojskowy szampionaí 
Europy 


W sobotę rozegrano w Budapes: 
cie spotkania drużynowe na sząble 
jakoostatni akt „Wojskowego Szar 
pionatu Europy" Polska zajęła tu 
4-te miejsce za Węgrami, Włoch» 
mi i Holandją. 


W szabli wykazali nasi wojskow' 
reprezentanci dobrą klasę i pobil 
Czechosłowację 13:3, Danje 12:4 
Włochy 8:8 przy lepszym dla nus 
stosunku „touchees” a przegrali 
Holandją 7:9 i z Wegrami 5:11 


Jak widzimy szermierze nasi zre 
habilitowąli się po porażkach w 
szpadzie i florecie, Przy większen 
szczęściu mogli pobić Holandję, c: 
przyniosłoby nem w najgorszym ra 
zie trzecie miejsce. 


AKtualia sportowe 


Drużyna tenisowa Stanów Zje 
dnoczonych, mimo braku Tilden 
i Huntera, wyeliminowała z roz 
grywek o puhar Davisa Kube, bi- 
jąc 3:0. 


+x 
|* 


Finał mistrzostwa tenisowegt 
Francii w klasie pań wygralz 
miss Wills (Ameryka), zwycie: 
żywszy p. Mathieu 6:3, 6:4. 

W finale gry pojedyńczej tnęż: 
czyzn spotkają się: Lacoste, któ- 
ry wyeliminował Tildena i Bo. 
rotra, który po ciężkiej walce po- 
konał Cocheęta w stosunku 6:1 


5:7, 7:5, 5%, 6:4. 


„GŁOS POLSKI? 
Łódź 
dnia 5czerwca 1929 r. 


P—K 4 czerwca szp 2 
C.LF, Z PROblemów polskiego 

Znaki powyższę nie są bynajmniej 
jednym z częstych obecnie nowotwo- 
rów skrótowych, przeciwnie, pokry- 
wają one nazwę nader stąreśo typu 
kontraktu dostawy towarów mo- 
rzem do portu nabywcy, a oznaczą- 
ją w skrócie tyłe, iż sprzedąwca po- 
nosi „Cost, Insurance, Freight" (ko- 
szta towąru, ubezpieczenia, przewo- 
zu) i cenę ustała się loco port na- 
bywcy, Przęciwstawieniem tego u- 
kładu stosunków jest umową „iłob* 
(czyli „iree on board“); t, zn, loco 
okręt w porcie sprzedawcy, przy 
której staranie o wynalezienie prze- 
woźnika i ubezpieczenie towarów 
spada na nabywcę, Te główne typy 
umowne. (obok pobocznych „ci”, 
„cife, „ciłci*) wytworzyły się w 
ciągu długich szeregów lat į dzie- 
siątków lat: dotąd jednak w obrocie 
międzynarodowym zachodzą spory 
i kolizje między prawąmi i zwycza- 
jami poszczególnych państw mor- 
skich. 

Wchodząc do ich szeregu, młode 
państwo połskie nie mogło pominąć 
tej niesłychanie ważnej dła nąszego 
eksportu kwestii. Szczęśliwym zbie- 
giem okoliczności Warszawska Kon 
ierencją Stowarzyszenia Prawa Mię- 
dzynarodowego zajęła stę m. In, tąk- 
że kodyfikacją umowy „cif“ w na- 
zwanych przez siębie „Warsaw Ru- 
les, 1928“. Aczkolwiek, na pierwszy 
tzut oka; umowy, „fob" wydają się 


| 


„i z 


LETA 


C. I. F. 


Z problemów naszego handlu zagranicznego 


importerowi towar w jego własnym 
porcie. Łatwłej popierać rozwój 
własnej żeglugi, skoro naszemu eks! 
portowi pozostąwia się troskę o wy- 
bór statku, Łatwiej popierać krajo- 
wy przemysł asekuracyjny, skoro 
krajowy eksporter ma prawo i obo- 
wiązek sam ubezpieczyć towar od 
ryzyką morskiego, 

Nie dość na tem, Umowę „cif* za- 
wierą się bądź wtedy, gdy towar w 
jej wyniku ma ułedz załadowaniu, 
bądź nawet później, gdy towar już l 
jest w drodze, W tym ostanim wy-; 
padku wykonanie umowy polega ną 
wręczeniu dokumentów, reprezen- 
tujących towar i uprawniających do 
jego odbioru — względnie do odbio- 
ru odszkodowania asekuracyjnego 
zą towar, Dokumentami temi są: ko 
nosament, polisą i faktura, Standar- 
dyzacja i typizacja tych dokumen- 
tów otwiera nowe źródło kredytu 
bankowego pod zastaw tych doku- 
mentów, W naszych opłąkanych 
stosunkach kredytowych ten mo- 
ment posiadą szczególnie doniosłe 
znaczenie. 

Kwestja naszego bilansu handlo- 
wego wiąże się niezwykle ściśle ze 
sprecyzowaniem umowy „cii“; czę- 


ste jej stosowanie w praktyce zą-| 


rzystanie eksportu i tą drogą przy- 


czyni się do aktywizącji naszego bł- 
lansu handlowego. 

O ile chodzi o dotychczasową 
praktykę naszych portów baltyc- 
kich, to wypada zaznączyć, że głów 
ny artykuł eksportowy — węgiel — 
bywa kontraktowąany właśnie na ma 
io korzystnych warunkach „fob', a 
w obrocie eksportowym drzewa cv- 
rąz częściej spotykamy się z umo- 
wą „cii“. Tutaj jest niewątpliwie 
wielkie pole do prący i propagandy. 
Trzeba będzie odpowiednio zorgani- 
zowąć nasz handel zamorski, aby na 
sze warunki „cit“ bardziej się opła- 
cały zagranicznemu nąbywcy niż je- 
go kalkulacja „fob'*. 

Tutaj nalęży przedewszystkiem do 
kładna kalkulacja dwuch pozycji: 
ubezpieczenia i kosztów przewozu, 
Nasze zakłady ubezpieczeń muszą 
rozpocząć pracę w dziale ubezpie- 
czeń morskich, Natrafią tu na ostrą 
konkurencję przedsiębiorstw angiel- 
skich, niemieckich į gdańskich, An- 
gielskie towarzystwa ubezpieczeń 
mają silne oparcie wśród importe- 
rów angielskich, którzy — np. przy 
naszym eksporcie drzewnym — nie- 
jednokrotnie mimo przyjęcia umo- 
wy „cił” narzucają naszemu ekspor 


pewni znacznie wydaątniejszę wyko-$ terowi wybór angielskiego asekura- 


ARCE T ZERA ZE TEZĘ TRE TOZTTK E RD L T SPRZET TTE EO: PZZPOPZZC ZIE L WCÓWRDWZE 


Holendrzy kupują w t 


mniej kłopotliwemi dła eksportera, 2 
to jednak umowy „cii“ są w rezal. Napitały 
podbić Z, we na| , Podaliśmy wczoraj, potwier- 


rynki eksportowe wtedy, gdy Się jest 
w stanie zaofiarowąć zagranicznemu 


pa A kn 


GIEŁDA. 


URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY 
WALUTOWEJ 


Gotówka 
Dolary — — 


Londyn 4334 1 84 
yn i 3 
N.-York 8.90 

Paryż 34,86 

Pragą 26,40 __ 
Szwajcarja 171.66 i pół 
Wiedeń 125.26 
Włochy 46.68 

Berlin 212.69 


JRZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY 
WARSZAWSKIEJ 

Handil 116— 

Polski 167.25, 167.50 

Zachodni 74,— 

Zarobkowy 78,50 

Sole potasowe 32.80 

Nobel 2.0— 

Modrzejów 24 — 

Rudzki 36-— 

Firley 48,— 

Lilpóp 28.50 

Ostrowieckie 79,—, 81,— 

Starachowice 27,— 27.25 


PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE 


Pożyczka inwestycyjna 104— 
Pożyczka stabilizacyjna 92., 4 
Dolarówka 73.0 4 + 

5-proc. Konwersyjna 67 
5 proc. konwers. kolejowa 59 
8-proc. B-ku Gosp. Krajowego 


7 proc, Banku Gosp, Kraj. 83.25 


4 i pół proc. listy zast, ziemskie 
47.25 


| 
í 


1 


. m. Warszawy zł. 49.75,! 


5 proc 
48.75, 49.25 

8 proc, m. Warszawy zł. 64,25 

8 proc, m, Łodzi 59.50 

8 proc. m. Piotrkowa 56, 

10 proc. m. Siedlec 66 


dzoną w caleej pelni, wiadomość 
o zamierzonej przez pewien kon- 
cern angielski budowie wielkiej 
fabryki trykofaży, wyposażonej 
w najnowsze maszyny do wyrobu 
nieprodukowanych dotąd w Pol- 
sce cienkich wyrobów dzianych. 

Obecnie otrzymaliśmy wiado- 
mość, która znowu świadczy o 


coraz większem zainteresowaniu, 
iakiem obdarza Łódź kapitał za- 
graniczny: w ciągu ostatnich kil- 
ku dni napłynęły do Łodzi z Ho- 
landji zapytania o stałą dostawę 
większych ilości przędzy wigonjo” 
wej, ewentualnie w formie zarob- 
kowego przerobu, dostarczonego 
przez holendrów surowca. 


Ponadto jedna z łódzkich prze- 


$azalni wigonjowych uzyskała po- 


IANDLOWA 


tora, Walką konkurencyjną będzie 
( niewątpliwie ciężka, Znaczne jej uła- 
twienie możę sprowadzić specjalna 
konwencja gsekuracyjna z Wołnem 
Miastem, którąby nam zapewniła 
współdziałanie gdańskich asekurato- 
rów. O ile nam wiadomo, przygoto- 
wanią w drodze wymiany not były 
już przed 2—3 laty w tym kierunku 
poczyniony, 

Trudniejszą kwestją jest sprawą 
kosztów przewozu, Wobec szczupło 
ści nąszej floty handlowej nacisk w 
kierunku jch obniżenia może się nle 
udać, wzgl. dać wyniki niepożąda- 
ne, hamując rozwój tej floty wskutex 
obniżenia jej rentowności. Skutecz- 
nej pomocy w tej mierze możnaby 
się conajwyżej spodziewać po wła- 
dząch portowych, które powinny 
stosować dla towarów objętych umo 
wami „cii”* zniżki kosztów załadun- 
ku, opłat portowych etc, 

Wszystkie te sprawy stają się nie 
zwykle żywotnemi. Należy wobec ie- 
go pochwalić inicjatywę państwowe 
go instytutu eksportowego, który w 
III tomie swych publikacji wydał 
zarówno „Warsaw Rules, 1928“ i 
pracę H. Gorteina o umowach „cii“, 
zawierającą obfitą judykaturę angiei- 
ską w tej materji, 

Dr. M. S. 


odzi przędzę wiqenjową 


obce coraz żywiej interesuja się Łodzią 


ważne zamówienie na przędzę od= 
padkową z Włoch. 

Obydwa takty świadczą o zna- 
miennem nastawianiu się włókien- 
nictwa holenderskiego i wloskie- 
go na wyrób tańszych tkanin od- 
padkowych, ale zarazem żwia- 
stują dobre konjunktury ekspor- 
towe dla łódzkiego  przędzalnic- 

jka wigoniowego. 


Lzy Lódź sfraci rynek furecki ? 


Od rokowań handiowych Z Turcja zależy w znacz: 
nel mierze rozwój elisportu włókienniczego 


W maju r. 1927 nastąpił zasadni” munją i Jugosławią, 


czy zwrot w eksporcie wyrobów 
włókienniczych do Rumunji, którą 
znaczną zwyżką ceł spowodowała 
skurczenie tego eksportu do poło- 
wy. W październiku r, ub, Litwa 
uniemożliwiła eksport tekstyliów 
polskich przez  100-procentową 
zwyżkę ceł. Obecnie grozi Łodzi u- 
trata, względnie znacznie zwężenie, 
trzeciego z kolei rynku zbytu — ryn 
ku tureckiego. 

W sierpniu r, b, bowiem wygasa 
ostatecznie zbiorową konwencja han 
dlowa zawarta w Lozannie w lipcu 
1923 r, przez Turcję z Austrją, 
Francją, Italią, Japonją, Grecją, Ru 


Polska nie przyj go protekcjonizmu, W związku z 


stąpła wówczas do tej zbiorowej | tem Turcja wypowiedziała wszyst- 


konwencji, lecz zawarła z Turcją od 
rębny układ handlowy, Dzięki za- 
sadzie największego uprzywilejowa 
nia, przyjętej w tym układzie, ko- 
rzystamy z tych samych praw w 
Tarcji, które przysługują wyżej wy 
mienionym państwom z umowy lo- 
zańskiej 


Obecnie, wobec bliskiego terminu 
Turcja, zwołniona z krępujących ją 
zobowiązań umowy lozańskiej, re- 
formuje swą tąryię celną i nastawia 
swą politykę handlową, w kierun- 
ku zdaję się dość daleko posunięte- 


kim kontrąhentom dotychczasowe 
umowy handlowe, 

Umową z Polską wypowiedziana 
została z dniem 3 kwietnia rb. a 
więc przesąnie obowiązywać, jeśli 
nie zostanie przedłużomą, w dniu 
3 października rb. Dla uniknięcia 
stanu beztraktątowego, rzęd turecki 


żywe zainteresowanie sfer przemy- 
słowych łódzkich, które domagać 
się powinny od rządu bezpośrednie- 
go wpływu na ich przebieg. 


Pokłosie. kryzysu. 
Upadłość firmy Rudolt Kinzler i S-ka 


Adwokat Stanisław Pawłowski 
złożył podanie w imieniu firmy Ru 
dolt Kinzler i S-ka, Wylcończalnia 
przy ul. Wólczańskiej 53 0 ogłosze 
nie tejże firmie | wspólnikom: Rue | 
dolfowi Kinzlerowi Salomonow? 
Rotbergowi, upadłości, | 


Firma od dłuższego czasu walczy 
z trudnościami płatniczemi, Załączo 
ny bilans wskazuje, że pasywa prze 
wyższają aktywa. Bilans zamknięty 
jest sumą 340,000 złp. Firma wysta 
wiła akceplów na 106,000 zł., a z 
otwartego rachunku winna jest 60 
tys. zł, Do majątku firmy dodąć na 


leży nieruchomość Rotberga przy 
ul. 6-go Sierpnia i nieruchomoścł 
Kinzlera przy ul, Wólczańskiej 53 
i Gdańskiej Nr. 68. Sąd ogłosił u- 
padłość, kuratorem mianował adwo 
kąta Neumarką, sędzią komisarzem 
| Stanisłąwa Jarocińskiego, 


„GŁOS POLSK [” 
Łódź 
dnia 5 czerwca 1929 r 


Ciekawy okKólnik 


ministerstwa skarbu 


Do ministerstwa skarbu dochodzą 
skargi kupców i przemysłowców za 
równo łódzkich. jak i z całej Polski, 
w których użalają się bądź na zby- 
tnie przetrzymywanie w urzędach 
skarbowych dostarczanych do spra 
wdzenia ksiąg handlowych, bądź na 
długotrwałość sprawdzanią ksiąg 
przęz buchaltera skarbowego w 
przedsiębiorstwie itd. 

W związku z powyższem mini- 
sterstwo skarbu przesłało tutejszej 
izbie skarbowej okólnik treści na- 
stępującej: 

Przetrzymywanie w urzędach 
skarbowych ksiąg dostarczonych 
przęz podatników dla sprawdzenia 
deklaracyj podatkowych jest nie- 
wskazane, Należy pamiętąć, że księ 
gi handlowe prowadzą płatnicy nie 
tylko dla celów podatkowych, to też 
brak tych ksiąg w przedsiębior- 
stwie przez dłuższy okres czasu, 
choćby nąwet one dotyczyły ubie- 
głego roku operacyjnego, może sta- 
nowić dlą kupca pewne utrudnienia, 
zwłaszcza gdy chodzi o księgi ra- 
chumków osobistych, które są nie- 
zbędne przy rozrąchunkach z do- 
stawcami i odbiorcami, 


Celem uniknięcia tych niedoma- 
gań obowiązany jest naczelnik urżę ' 
du, jeszcze przed rozpoczęciem ak- 
cji wymiąrowej, ułożyć plan pracy 
buchaltera, Na każdy dzień należy 
wyznacząć tylko taką ilość, jaką bu 


„| chalter może sprawdzić w ciągu je 


dnego względnie 2-ch dni, 

Badania ksiąg w urzędzie skarbo- 
wym należy zasądniczo umikać, a 
przeprowadzać bądania na miejscu 
w przedsiębiorstwie, t, į. tam, gdzie 
są zgromadzone wszelkie dokumen- 
ty i.zapiski, bez których badanie 
nigdy nie może być dokładne. Tru- 
dno zaś wymagać, by podatnik do- 
starczał do urzędu wszystkie doku: 
menty, 


W żadnym razie rewizja ksiąg — 
choćby wielkiego , przedsiębiorstwą 
— nie może trwać po kilka tygo. 
dni, z wyłączeniem jedynie wypad- 
ków zupełnie wyjątkowych i nale- 
życie usprawiedliwionych. 

Nie należy żądać od podatniką 
przedstawienia takich dokumentów, 
których wogóle om nie posiadą lub 
przechowywać nie był obowiąza- 
ny, 

Nie należy kwęstjonować takich 
nzeczy które dla istoty sprawy nie 
mają znaczenia, 

Wszelkie wyjaśnienia udziefane 
przez buchaltera winny mieć cha- 
rąkter rzeczowy i utrzymane być 
muszą w tonie spokojnym. 

Wszelkie zaś niedokładności į nie 
prawidłowości mają być omówione 
w protokółach w sposób jasny, wy- 
czerpujący i objektywnie, tak, by 
władza skarbowa, powołaną do kwa 
lifikowąnia wartości dowodowej 
ksiąg : zebranych w wyniku rewi 
zji mąterjałów nie potrzebowała za- 
rządząć dodatkowych rewizji. 

Wogóle izby skarbowe winny sta 
le czuwać nad usprawnieniem obsłu 
gi buchalteryjnej pod względem jej 
sprężystości, pląnowości, celowości 
i dokładności pracy. 


Przemysł bielski 
redukuje zarobki 


„Jak nas informują związki za- 
wodowe włókniarzy, przemysłow* 
cy bielscy z dniem 15 czerwca 
wypowiadają dotychczasową umo 
wę zarobkową. Przemysłowcy w 
Bielsku gotowi są do pertraktacji 
pod warunkiem, że zostanie za- 
warta nowa umowa zarobkowa. 
Przmysłowcom chodzi prawdo= 
podobnie o redukcję zarobków. do- 
tychczasowyc. (p) 


Sanacja insfyfucji kre- 
dyfowych w kodzi 


Jak się dowiadujemy, inspek= 
torat bankowy ministerstwa skär- 
bu powiadomiony został o mają- 
cej niebawem nastąpić fuzji kilku 
banków i domów bankowych w 
Łodzi. 

Przyczyną tej 
przepisy 


fuzji są nowe 
podwyższające stawki 


kapitałów zakładowych kak. 
p 


kredytowych, 


OGLOSZENIE. 
Kasa Chorych m. Łoćzi zawiadamia ogół ubezpieczonych, że w 
dniu 15 września 1929roku odbędą się wybory do Rady Kasy Chorych 


m. Łodzi. W związku z powyższem podajemy do ogólnej wiadomości, 
jż ubezpieczeni, którzy zmienili miejsce zamieszkania lub nazwiska, 
natomiast Kasy Chorych o tem dotychczas nie zawiadomili, powinni 
to uskutecznić niezwłocznie najdalej do dnia 23 czerwca r. b. włą- 
cznie, w przeciwnym razie zostaną umieszczeni w spisach wyborców 
według adresu lub nazwiska, jakie figurują w karcie zgłoszeniowej. 
Następnie Zarząd Kasy Chorybh m. Łodzi zwraca uwagę, iż 
czynne prawo wyborcze (prawo głosowania) będą mieli ci ubezpiecze» 
ni, którzy w dniu 23 czerwca 1929 roku ukończą 20 lat życia, t.j. 
urodzeni przed dniem 24 czerwca 1909 roku i którzy w dniu 24 czer- 
wca r. b, byli zatrudnieni. 
Ponieważ bardzo często się zdarza, iż pracodawcy w zgłoszeniach 
do Kasy Chorych nie podają daty urodzenia (dnia i miesiąca) pra- 
cówników, ci ubezpieczeni nie mogą być wniesieni do list wybor- 
czych, o ile do dnia 23 czerwca r. b. włącznie sami nie zgłoszą daty 
urodzenia, popartej dowodem osobistym lub metryką urodzenia. d 
Zmiany powyższe poparte dowodami należy zgłaszać w Centrali 
Kasy Chorych m. Łodzi, Wólczańska 225, Wydział Ewidencji Ubezpie- 
czonych poprzeczna oficyna Il-gie piętro, pokój Nr. 49, w godzinach 
od 8-ej rano do 19-ej. 
Z dniem ogłoszenia wyborów, t. jų od dnia 24 czerwca r. b. 
wszelkie reklamacje tezo rodzaju wnosić należy do odpowiednich Biur 
Reklamacyjnych, o czem nastąpi oddzielne ogłoszenie. 


KASA CHORYCH m. ŁODZI. 


Dyrektor: Przewodniczący Zarządu: 
(—) Dr. E, Samhorski. (7) Fr. Kałużyński. 


TERRE HE MA NABCK WASZE ZEROOWDO ZY ŻA DALEKO ZELSKRA 
Zarząd Krajowych Miynów Ryżowych Sp. Ake. w Łodzi 
ma zaszczyt zawiadomić pp. AKczonarjuszów, że w dniu 28-go 


czerwca r. b. o godz. 4-ej pp. w biurze Zarządu Spółki przy h 
ul, Południowej. Nr. 46, odbędzie się E 


Walne Zgromadzenie Spółki 


z następującym porządkiem dziennym: 


1) Zagajenie Zgromadzenia 

2) Wybór Przewodniczącego 

3) Zatwierdzenie Bilansu Zamknięcia oraz r-ku Strat 
i Zysków na dz, 31.XII-28 r. 

4) Budżet Wydatków na 1929 r. 

5) Wybór 1 członka Zarządu i Zastępcy 


Wybór Komisji Rewizyjnej 
Woine Wnioski. 

Akcjonarjusze, życzący sobie wziąć udział w Walnem ý 
Zgromadzeniu zechcą stosownie do art. 23 Statutu Spółki, zło- F 
żyć swoje akcje, lub odnąśne kwity depozytowe, nie później, | 
niż do dnia 21 czerwca r. b, w biurze Spółki. 


KASA CHORYCH m. ŁODZI 


przypomina pp. pracodawcom, sporządzającym wykazy potrąceń 
składek na rzecz Kasy Chorych we własnym zakresie (t. zw. firmy 
samoobliczające), że wykazy potrąceń za miesiąc maj winny być 
bezwarunkowo nadesłane najpóźniej do dnia 8 czerwca r. b. 
włącznie. "A>: 

W związku z powyższem uprzedza się niniejszem pp. praco- 


dawców, że w razie nadesłania wykazów po upływie oznaczonego 
terminu, przywilej samoobliczania składek na rzecz Kasy Chorych 


będzie im odebrany bezwzględnie, a składki tym pp. pracodaw- 
com Masa wymierzać będzie za pomocą list płatniczych. 

Jednocześnie Kasa Chorych m. Łodzi w związku z mającemi się 
odbyć wyborami do Rady Kasy, podaje do wiadomości, że w razie 
mienadesłania wykazu potrąceń za m-c maj r. b. do dnia 8 czerwca 
tegoż roku, niezależnie od utraty wskazanego przywileju samoobli- 
czania składek, liczba zatrudnionych przez pp. pracodawców w 
miesiącu maju pracowników, jako podana z opóźnieniem, nie 
będzie wzięta pod uwagę przy ustalaniu ilości głosów, przysłu- 
gujących im jako wyborcom z pośród pracodawców. 


(7). Fr. Kałużyński 


(2) Dr. E. Samborski 
Przewodniczący Zarządu. 


i Dyrektor 


NA RATY! Najdogodniejsze warunki! 

Wielki wybór damskich palt, plaszczy gumowych 

w najmodniejszych kólorach, bielizna, obuwie, galan- 

terja, firanki, kołdry watowe, kapy,kilimy pończochy 
i parasole poleca 

fr. Il-e 


„KREDYTPOLE*, Łódź, Piotrkowska 70, ©, s 


(5) 


© 
FOTOGRAFUJCIE SIĘ 


GDZIE TANIO i DOBRZE 
TYLKO 


u „Zjednoczonych FOTOGRAFó W“ 


Lódź, ul. Narutowicza 13. Xx Telefon 25-00 
CENY KONKURENCYJNE: 
i2 FOTOGRAFJI m. viust ZŁ 3 
cała figura 5» 5 
UWAGA: 


6 POCZTÓWEK 
O: p.p. Amatorów przyjmuje się wszelkie roboty 
fotograficzne. 
Niepogoda nie robi różnicy w zdjęciach, 
Zakład czynny bez przerwy od 9-ej do 7-ej wiecz. 
Agentów firma nasza nie wysyla. 


Prenumerata 


ZE ZY A A A OKK 6 OC A0 > 
Wydawca: low. Wydawniczo-iiasowe, Sp. z 0. o. 


(A 


retuszowanych 


miesięczna „Głosu Polskiego* 


nie — 40 


kraju — zl. C 


SQ, —=* 
30,—; 


5/I[V — „GŁOS POLSKI" — 1929 


Ńr. 152 


Wyższa szkoła sportu  tennisowego 
Dła młodzieży: 


Zwycięzcy i zwyciężeni 


(Brzegiem Nilu aż po Kongo) 


Nebezpieczeństwa wielkiego miasta. 


Początek seansów o g 5 | 
w scboty i niedziele o godz. 15i 15. 


początek seansów o 


| Dla dorosłych : 


Miejski Kinematograf Oświatowy 


Wodny Rynek (Róg Rokicińskiej) 
Tel. 18-26 Dojazd tramwajami 16 i ŁO. 
Od 4. Vi. do 10, VI. 1929 r. 

Dla dorosłych: 


DZIEWCZĘ Z LUDU 


W rolach głównych: HARRY LIED 
TKE, XENIA, DESNY, LIVIO PA- 
VANELLI, 


Nad program 
Nad program: 
Dla młodzieży: 


dodz. 15 i 17 


dodz. 18.45 i 21 | 


w soboty i niedziele 16 45, 18.45 i 21. 
Cr OTW =" CEE 


Znawcy kupują 


tylko 


Patentowane łóżka polowe 


mi „PALMA 


Do akt. 
N: 217-1928 r. 


Ogłoszenie, 


Komornik Sadu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi, Tomasz Cho- 
rzelski, zamieszka 
ly w Łodzi, przy 
ul. Sienkiewicza 
N: 67, na za$sadzie 
art. 1050U P. C 
ogłasza, że w dn. 
11 czerwca 1929 r, 
od godz, i0 rano 
we wsi Huta Wi- 
skicka, gm. Wi- 
skitno, pow. Łódz 

kiego, 
odbędzie się sprze 
daż z przetargu 
publicznego ru- 
chomości, nale- 

_ żących do 
Michała Ulrychsa i 
składających sie z 

12 krów. `“ 
oszacowanych na 
sumę zł, 5,600— 
zgodnie z art. 1070 
U. P. C. niżej ceny 
szacunkowej, 
Łódź, dn. 15,5 29 r. 


Komornik: 
T. Chorzelski, 


En 


Do akt 
N: 310-1928 r, 
Ogłoszenie. 
Komornik Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi, Tomasz Chow 
rzelski, zamieszka 
ły w Łodzi, przy 
ul. Sienkiewicza 
N: 67, na zasadzie 
art, 1050 U. P 
ogłasza, że w dn, 
11 czerwca 1929r, 
od godz, 10 rano 
we wsi Chojny, 
przy ul. Rzgow- 
skiej Ne 153, 
odbędzie się sprze 
daż z przetargu 
publicznego ru- 
chomości należą- 
cych do 
Antoniego i Kazi- 
mierza  Pilarczy- 
ów i 
składających się z 
dwóch wozów cię= 
żarowych, 
oszacowanych na 
sumę zł, 450,— 
Łódź, dn, 30.429 r 
Komornik: 
T. Chorzelski 


ze wszystkimi 


uodatkami wynosi w Łodzi zł. 5.60, za odnosze- 
groszy; z przesyłka pocztowa w 
zagranicą — 


| rukarnia „Ursu rolskiego , ŁÓCZ, ul. Piotrkowska 80. 


zł. 10— 


X 


Do akt. 

N 747-1929 r. 
Ogłoszenie. 
Komornik Sądu 

Grodzkiego w Ło- 

dzi, Tomasz Cho: 

rzelski, zamieszka 
ły w Łodzi, przy 


ul. Sienkiewicza 
N 67, na zasadzie 
art, 1050 U. P. C 
odłasza, że w dn. 
12 czerwca 1929 r. 
od godz 10 rano 
we wsi Cyganka, 
gm Brus, pow, 
Łódzkiego, 
odbędzie się sprze 
daż z przetargu 
publicznego ru- 
chomości, należą 
cych do 
Mieczysława 5o- 
„kołowskiego i 
składaj ących się z 
mebli, urządzenia 
sklepowego i to- 
warów kolonjal» 
nych. 
oszacowanych na 
sumę zł. 465.=— 
Łódź, dn. 6.5 29r. 


„„ Komornik: 
I, Chorzelski, 


Do akt. 

Ne 1553-1929 r. 
Ogłoszenie. 
Komornik Sądu 

Grodzkiego w Ło- 

dzi Tomasz Cho- 


RADIO! 


Komplet części do 3:lampowego 
aparatu, łącznie z schematem 


tylko za 87 zł. 
Wskazówki i porady bezpłatnie 
POLSKIE RADJO 


Inż. KRZYŻANOWSKI i S-ka 


A ul. Andrzeja N 4, 
TEETE E ZETA 
— Łóżka — 


polowe leżaki, k 

krzesełka dzie- 
cinne firmy | 
ONEGA” a 

1 EEEN RARE 


Z wiełoletnia gwarancją 
Fabryka Łódź, Juljusza 4. 
Ządać we wszystkich składach 
mebli. 

Hurt — Detal, 


O OU © 


Loka! fabryczny 


natychmiasi 
do wynajęcia. 
I piętro 24x16 m. Suteryna 17x16 m. 


ROBERT GIJSE, Gdańska Nr. 91. 
0 cPeEPLPCEHOHCHCHCHCH U 


PLACE 


do sprzedania na letniska 


po 900 zł. 


Okolica bardzo ładna blisko tramwaji 
Po szczegóły zwracać się do firmy' 
Edmund Wasilewski, r iobrkowka 152, 
44-61 


tel, 
0 cFeFeFceHEPGOEHOPCH OD 


Posiadam koncesję na restaurację 
ze sprzedażą alkoholu. 


POSZUKUJĘ 
wspólnika 


z odpowiednim lokalem. 


C. | Oferty skiadać sub. „INWALIDA,- 


0 PEPE CPCHCCHCH CE | 


Dr. med, H. GUTSTADT 


AMRuszer-gineKolog 
Zachodn a 62 (Cegielniana 23) 


telef. 29-52, 
Przyjmuje od 5 — 10 i od 5—7 po poł 


0 COO © 


Dr. med. 


HELLER 


Choroby s órne i weneryczne 


UL. NAWROT 2 
TELEFON 79-89 
Przyjmuje do 10 r. i od 4—3 wietz. 
w niedzielę od i11—2 po południu. 
Dla pań spec. od godz” 4—5 
po poł, dła niezamożnych. 
CENY LECZNIC. 


rzelski, zamieszka | 4 00000000000000% 


ły w Łodzi, przy 
ul. Sienkiewicza 
N 67, na zasadzie 
art, 1050 U. P. C. 
ogłasza, że w dn. 
8 czerwca 1929 r. 


Dr. med. 


STUPEL 


Szkolna 12. 


od godz. 10 rano | Choroby włosów, skórne, weneryczne 


we wsi Górki Ma- 
łe, gm. Kruszów, 
pow, Łódzkiego, 

odbędzie się sprze 
daż z przetargu 
publicznego ru- 

chomości, należą- 


cych do 
Władysława Wer- 
nera i 
składających się z 
dwóch koni, 
oszacowanych na 
sumę Zł. — 
Łódź, dn. 18,5 29 r. 
Komornik: 
T. Cherzelski, 


GAZE CZ Godz, przyjęć od !—2 


Ogłoszenia za wiersz milimetrowy 1 szpalfowy. 


1 strona i w tekście 40 groszy, strona 5 szpalt. — Nekrologi 50 gr. str 5 szpalt, — 


i moczopłciowe 
Naświetlania lampą kwarcową prom. 
Roentgena, (eKzematy, nowo- 

twory złośliwe) 
przyjmuje od6-ej do9-ej po pol. w nie- 
dzęelę od godz, 5-ej do G-ej, 


Dr. med. 


LUDWIK RAPEPORT 


Choroby nerek, pęcherza i dróg 
moczowych. 


al. Pr. Narutowicza (Dzielna) 25, 
Teloton 44-10. 


eere Eeg 


Hallo!!! _ Halloll! 


[6530 


Pogotowie 
Krawieckie 
KrERSZA 


Opowie Wam 
Coś od wiersza 


Dzwoń mój Panie 
Goniec jest na zawołanie 

My gdy dzwonek usłyszymy, 
Wnet gońca ci wyślemy 

On zabierze Twe ubranie 
Odswieżone, wytrzepane 

Po godzinie otrzymasz je Panie. 
My ci wszystko przerobimy, 
Uprasujemy, wyreperujemy, 

A jak każesz, to pierzemy, 
Farbujemy i szt. cernent 

Zostań więc naszym klijentem Panie, 
Bo odświeżanie garderoby 

Jest tylko u nas tanie, 

Zł. 5, — dasz mój Panie 

| odświeżone masz ubranie. 

I dla was również piękne panie 
jesteśmy na każde zawołanie, 

Suknię za zł. 2.80 odświeżamy. 

i inną garderobę damską w — — 

W tej samej cenie odnawiamy 

Czy to biedny, czy bogaty, 

Nikt nie dozna u nas straty. d 

A więc spieszcie Panie i Panowie 
Tylko tam gdzie jest À 
„KIERSZA KRAWIECKIE POGOTO- 
WIE* 94 ŻEROMSKIEGO i zobaczycie 
Coś ciekawego, nowego. 


wa 


DON ONG, 


(Ogłoszenia drobne 
paS a e a 


| KUPNO i SPRZEDAŻ ? 


La 


SAMOCHóD:KARETKA, 
marki—Ford, okazyjnie do spizedanią, 
w dobrym stanie, Wiadomość Koper- 
nika 58 Inż. Döring. 1805—5 


A, A. KUPUJĘ i SPRZEDAJĘ 
różne mebłe, dywany, futra.  rlacę 
najwyższe ceny. Ch, Łaźnik, 44 Gdań- 
ska— Długa 44, telefon 62:55 15 


[ooans i MIESZKANIA 


RóżNE MiESZKANIA 
zaraz do oddania, oraz sklep spożyw» 
czy i piwiarnia, róg Narutowicza i Za- 
gajnikowej, 1799 —3,i 


DONIESIENIA ROZM. | 


PENSJONAT w WILLI „SŁONECZNA * 
we dworze majątku Włodzimierzów 
w pobliżu przystanku kolejki sulejow- 
skiej. Prześliczna, lesista, zdrowa, Su- 
cha okolica, kąpiel rzeczna, plaża—ku- 
chnia b. smaczna, zdrowa i obfita, 
Wiadomość do 10 czerwca: Łuko wska, 
ul. Nawrot 2, l brama od Piotrkowskiej 
Potem; Dwór Włodzimierzów, poczta 
Sulejów, Łukowska 


== 


ZAKŁAD KBAWIECKI 
L, Staśkowski, Piotrkowska 285 poleca, 
ubiory gotowe i na zamówienia, Wa- 
runki dogodne 1777—5: 


ZAGUB. DOKUMENTY Í 


ZGUBIONO 
świadectwo szkolne na nazwisko [wa- 
nowa Maks, z ukończenia: S-ciu klas 
szkoły powszechnej 1817 —; 


ZAGINĘŁA 
książeczka wydana przez P.K,U. Kutno 


i od 4=—3 pp.fna nazwisko Władysława Rychlika. 7 


Nadesłane 


po tekście 30 gr. str, 5 szpałt, -= Zwyczajne 10 gr. str. 10 szpalt, Drobne 12 gr. od wyrazu naj- 
mniejsze 1 20 zł, Poszukiwanie pracy 10 gr.—Ogłoszenia zaręczynowe i zaśli2ia we 10 zł. Ugła- 


szenia zamiejscowe obliczane sa o 50 nroc. tirm zaor.o 100 pr. za zasirzeznn 


zcowe dopłaty 


Redaktor: Wiądysław. Cielecki, 


